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(b) Któżby pomyślał! Metropolitalna kapituła 
cerkwi ruskiej, instynucya, mająca być ogni- 
Skien propagandy uucha  chrześcijańskiego i 
wialkich idei katolicyzmu, staje się — nie mniej 
hie vięcej — jak forpocztą bolszewicką, Jej zaś 
najwyższy dostojnik, nie tak dawno „hrabia“ i 
magnat polski, pan z panów, arcykatolicki pa- 


niesie gitraszliwy jad bolszewicki ma Zachód, 
który godzi nie tylko w „pański“ ustrój, nie tyl- 
ko w Kościół katolicki, lecz wogóle we wszelki 
porządek moralny, na wzniosłych zasadach 
chrystyanizmu oparty. 

Wykryty onegdaj komgres komunistyczny na 
wzgórzu św. Jura jest dokumentem wymowmym! 
Trzykrotnym odżegnywaniom się ks. kanonika 
| Kurickiego, jakoby cokolwiek miał wiedzieć o 
odbyr.ającym się zjeździe, nikt nie uwierzy. 
Jakto? Na dni kilka w zabudowaniach metropo- 

lnych „kwaterę“ otrzymuje kilkudziesięciu 
Ubcyceh ludzi, dostaje wewnętnzne zaprowiamito- 
Wanie, wreszcie najswobodniej dla odbycia kon- 
Bresm zbiera się w jednej z ważniejszych sal na 
Bkrzydle gmachu, w którym mieszkają kanoni- 
ty — w sali „szkoły diaków*, będącej chyba 

codzienną opieką świętobliwego duchowień- 
twa! Któż w to uwierzy, że przezacni kanonicy 
Wraz z zastępcą metropolity Szeptyckiegp, ks. 

Uunickim, nie zauważyli licznych obcych twa- 
Rzy, wśród których kiika wybitnie chyba odbija- 

od zwyczajnych świętojurskich pątników, 

Ciche, poufne patrononowanie zjazdowi ko- 
Otunistycznemu ze Strony zarządu kapituły me- 
topolitalnej w św. Jurze nie ulega najmniej- 

ej wątpliwości, 

Jaki był osobisty stosunek do zjazdu ze stro- 

„ozcigodnego' metropolity, stwierdzić się o- 

Zywista nie da, Lecz bądź co bądź jego wyjazd 
W Lwowa, „w saimą porę“ — jak się okazuje nie 
sz na czas zamachu Fedaka — rzuca wymo- 

ie światło, 

Zauważyć. należy, 
a komunistyczny musiał mieć szczególne 
no zenie dia „metropolii* ruchu zachodnio- 

Tąińskiepo, skoro ze strony kierownictwa zde- 


że przyaresztowany kon: 


i dowano się na tak duże ryzyko, jakie łączyło 
W z użyczeniem osłony gla „kompromitują- 


nh" gości. Widocznie ryzyko równoważone 
kę, widokiem ewentualnych korzyści, jakie U- 
Ra CY z pod znaku Szeptyckiego j Petruszewi- 

è spodziewali się osiągnęgś Widocznie w u- 
w Fiu przygotowywał sje, a może już był przy- 
ty wany sojusz  petruszewiczowsko-bołszewic- 

o tylko na takim gruncie da się wytłoma: 
tej, miezwykłe zjawisko obecności we Lwowie 
tą, ERtów czeskich, węgierskich i niemieckich, 
ky tości —- w obrębie murów katolickiej świą- 
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terz, jest najwiqoczniej patronem ruchu, który i 


Należytość pocztowa o-łacona ryczałtem. 
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Kraków, piątek 4. listopada. 


ukraińscy w odbywającyią się międzynarodo- 
wym kongresie, na razie niewiadomo, Może wy- 
, kryje to śledztwo, jak widać, prowadzone z du- 
żą etengią. W każdym razie jasnem jest, że © 
| wenement komunistyczno-świętojurski wypły- 
| nął z ducha tej samej polityki, która wepchnęła 
broń w ręce  Fedaka, która równocześnie 
| konspiruje z Habsburgami į; monarchistami nie- 
mieckimi, Duchem tej polityki jest nienawiść 
do Polski: ślepa, tępa, wpwost dzika nienawiść, 


| | w której płomieniach zanika miłość ojczyzny, 


Bo zaiste — patrząc na działania Ukraińców 2 
obozu Petruszewicza, nie możemy powstrzymać 
się od uwagi, że bandziej oni nienawiidzą Polski, 
niż kcchają własną ojczyznę! 

Opętani szałem nienawiści, cały swój wysi: 
łek zwracają w kierunku burzenia a mie budo- 
wania. Nieprzystępni dla wielkiej idej porozue 
mienia dwóch bądź co bądź pokrewnych naro 
dów, wszystkie swe siły wytężają w kiewunku 
niszczenia państwa polskiego, czyniąc z tego 
nie tylko główny, ale jedyny program swej por 
lityki. W myśl tej zadady od szeregu lat są w 
ścisłem porozumieniu z Berlinem, skąd otrzy: 
mują zarówno instrukcye, jak pieniądze. Pod 
dyktandem zapewne Berlina, a raczej Monas 
chium, które ostatnio coraz wyraźni.j staje 
się centralą reakcyi monarchistycznej, są Obes 
duie w zmowie z Habsburgami, wspólnie z ni: 

| mi knując już nie tylko przeciwko Polsce, lecz 


salskiemu. To zaś szukanie oparcia o mo1uar: 
chistyczny komplot, nie przeszkadza im zupel: 
nie we wspólnych krowamiach z najradykal: 
niejszymi przewnotowcami z pod znaku Troce 
kiego i Lenina. Z monartchistami czy komuni: 
stami, — wszystko im jedno, byle pnzecj vko 
Polsce, byle przeciwko tej zasadzie, Którą us 
święciła zmartwychpowstanie państwa pol: 
skiego. A 

Nic to, że w tej samej chwili ich właśni bra» 
cia podnoszą samorzutnie oręż powstańczy pruo 
ciwko bolszewikom. Oni wyzwoleńczej walki o 
Kijów, o osiwoboldizenie  maddniejpmzańskiej Ua: 
krainy nie uznają, gdyż nienawiścią kierowani, 
nie chcą uznać polityki tych swoich rodaków 
z za kordonu, którzy nie idą przeciw Polsce. 


i 
także pozeciw koalicyi, „rweciw traktatowi. wer: 


Bo wprawdzie wybuch nowego powstania anty: ! 
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bolszewickiego na Ukrajóje nasiąpił przy zu 
pełnej neutralności ze strony Polski, bez fej 
nie tylko poparcia, lecz także wiedzy, to jednak 
jasnem jest, że akcya ta, której charakteru i 
przebiegu dotąd bliżej nie znamy, raczej jem 
owiana duchem życzijwości dla Polski, upatrue 
jąc głównego wroga „samostijnej Ukrainy“ w 
sowietach rosyjskich. Na Podolu, w Kijowszazy 
Źnie į na Chersonie dziś chłop ukraiński toczy 
bój zajadły o wyzwolenie z wojskami „carów“ 
bolszewickich, rządzących na Kremlu, gdy tym 
czasem, równocześnie prawie, ich współziame 
| kowje w mrokach spisku Kwiętojurski:go za» 
siadają do wspólnej konferencyi z deiegatami 
komunistycznymi, wśród których, jak wiskas 
zują poszlaki, w osobie „elegancko ubranego 
pana“ miał znaleźć się także członek misyi czy 
komsulatu rosyjskiegó w Warszawie. 

Bez względu na merytoryczną treść zamizo 
nych obrad, posianowionych decyzyj, sam fakt 
konierencyj komunistycznosświętojurskiej jest 
wydarzeniem pierwszorzędnej wagi. obchodyga 
cem nie tylko Polskę, lecz w równej mierze 
Wielką Ente.tę. Nie ulega bowiem kiwestyi, że 
treścią wspólnych knowań może być tylko zas 
mach na ten porządek rzeczy, który w środkow 
wej Europie ustalił się dzięki zwycięstwu kos 
alicyi, że wynikiem mogła być jakąś alkcya, naa 
jaca wzmocnić szanse wrogów traktatu were 
salskiegoe przez wprowadzenie nowego zamętu. 

Polskie władze państwowe muszą wyuizęnąć 
natychmiast konsekwencye z dokonanego od» 
krycia i wielkich swoich sojuszników jak najs 
dokładniej poinformować o „cywilizacyjnej 
misyi Ukraińców z pod znaku Szeptyckiego, 
Petruszewicza i... Wasyla Wyszywanego. Infore 
macyi tych koaljicya żadną miarą nie muże ler 
kceważyć. Musi odpowiednie i zdecydowane 
zająć stanowisko wobec „lisich* zabiegów mes 
| tropolity Szeptyckiego i towarzyszy, gotowych 

dziś pójść pod komendę Trockich i Karacha: 

nów. Jest. nadzieja, że nastąpi oczyszczanie Lie 
gi Narodów z „zachodniosukraińskich isympar 
| tyi“, że nie będzie już tak prędko pola dla wys 
stepu kanadyjskich i południowosafrykańskich 
adwokatów „uciśnionej”,  petrnszawiczowskiej 


Ukrainy, spiskującej raz z Habsburgami, two 
znowu z bolszewikami, 


Przyjaciółka Trockiego 
przewodniczącą na kongresie świętojurskim 


Lwów (tel. wł.). W zjeździe śwjiętojurskim 
brała udział sławna kJmunistką Olga, osobista 
przyjaciółką Trockiego, Owa to przewodniczyła 
zjazdowi, a na obecnych miała wywierać hyp: 
notyzujący wpływ, tak, że jej wszyscy ślepo 
ulegali. Przy niej jednej znalezjono brauning. 
Postać jej jest dobnze znana w sferach komu: 
nistycznnych. Pierwszy maz Przybyła do Lwo- 
wa w czasie pierwszego najazdu rosyjskiego we 
Lwowie w roku 1914. Jako kapitan w męskim 
mundurze, bratą udział w walkach w Karpa: 
tach, gdzie dostała się do Niewoli austryackiej. 
Zestała jednak wnet wymieniona i powróciła 
do Rosyj. W Petersburgu poznała Trockiego i 
z zaciekłej monarchistki Stała się fanatyczną 
boiszewiczką. Od czasu poznania Tvoekjego pos 
zstaje w stałej przyjaźni z nim j brała też wy: 
bitny udział w Tuchu bolszewickim w Rəsyi. 
W Rosyj posiada ona niebywalą popularność, 
naturałmie w sferach, oddanych bolszewikom. 
Świądczą o tem bwoszury, wydane o niej, w któe 
rych jest ona stawiana na pie. wszem miejscu 
po Trockim. Niewiadomo, jaką drogą przyjes 
chała do Lwowa. aby przoewaiinjczyć na zjeź: 


| dzie komu istycznym. 
ie nadzieje konkretne pokładali przywódcy ; 
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Dalsze szczegóły. 


Lwów (tel. wł). Dochodzenjia w sprawie are: 
sztowań w zabudowaniach świętojurskich pros 
wadżome są w szybkiem tempie. Między aresze 
towanymi jest 14 Ukraińców, 7 żydów i 6 Pos 
laków. Wszystkich 'odfotogiiafowano. Są to dee 

| legaci z Kołomyi, Stanisławowa, Sambora, Tar: 

aiojbola, Lwowa, Warszawy, Radomia oraz z 
zagranicy. P 

W poniedziałek policya przeunowadziła w gas 
li kongresu szczegółową rewizyę, w czasie któż 
rej zrywano nawet podłogę. 


Stanowisko prasy ruskiej, 


xzwów (tel, wł.). „Wpered* w artykule pod tys 
tulem „Zagadkowe aiesztowamią* zajmuje staz 
mowisko prowokujęce wbec władz polskich. To 
stanowisko dziennika, który zachowuje się pro 
wokująco od roku i szczepi wśród ludności uz 
kraińskiej idee bolszewickie, wywoluje okurze- 
nie nawe wśród Rusinów., 

Oto „Ridmyj Kraj", który zwraca uwagę na 
krecią robotę „Wperedu”, stwierdza jednak, że 
jes. wykluczone, aby kongres bofszewickj w ga- 
budowaniąch Świętego Jura odbywał się tam. 


Str. 2. „GONIEC KRAKOWSKI" 
= m= = = 5 
za wiedzą wyższego duchowieństwa. Kto zna | działywuje na jego młody organizm. Profeso: 
zmogkłaa zabudowań świętego Jura, —- pisze | rów Szczurata į Hałuszczyńskiego odfoiografo: 


„Ridayj Kraj' — i miejsca, gdzie odbywały się 
narady i gdzie mieszkają kanonicy, ten nabije- 
rze przekonania, że zezmanja ks. kanonika Kuz 
nickiego są prawdziwe. Dalej stwierdza. „Rid= 
nyj Kraj", że nwady oldbywały się nie w szkole 
dyaków, ale w kancelaryi Szkoty imienia Hry: 
czenki, mieszczącej się w zabudowaniach święz 
tojuwskich. o i= 

Do stróżki zgłosił się, pewiien młody pan, któ: 
ry wytajął lokal za 5 tysięcy marek ij oświade 
czył że w sali ma się odbyć bankiet z okazyi 
-imienin pewnej pani, wobec czego kazał odpoż 
wiedrio sałę przyozdobić. Informacya ta jest 
dość nieprawdopodobna. Bitróżkę aresztowano, 
a Szkołę opieczętowiano. 


Aresztowania Ukraińców na prowincył, 

Lwów (tel. wł). „Wperad“ donosi, że Fedak 
bardzo źle wygląda i więzienie bardzo źle od; 
UO TEZ wia owoce i EHA "A 


wano j zrobiono zdjęcia daktyloskopiczne. 
» W Tarnopolu połicya w asystencyj wojska i 
policyi polowej dokonała rewizyj wśród Ukra: 
ińców. Aresztowano 3 studeniów. Do miasta 
przyprowadzono wielu włościan, aresztowanych 
po wsiach okolicznych. W BurSztynie areszto: 
wano studenta Steiana Mikołajka. W Czerna- 
wię aresztowamo niejakiego Krechowieczjego. 
W Chołchoczy, w powiecie poduajeckim, przes 
prowadzono rewizyę u matki  agesztowanego 
przed kilku dniami Nawrockiego i u kilku włos 
ścian. 5 
Dyrekcya policyi Lwowskiej odmówiła prośe 
bie Rusinów lwowskich o pozwolenie na zało: 
żenie „Ukraińskiego komitetu pomocy*. Odmoe 
wa była umotywowana tem, że komitet ten proz 
wadziłby dalej akcyę zawieszonego - komitetu 
homożańskiaego. | 


Walki powstańców ukraińskich. 


Zajęcie Płoskirowa. — Walki pod Kamieńcem Podolskim — Budienny 
pomocą bolszewików. 


Lwów (tel. M.). Lwowska „Gazeta Wieczor: 
na“ otrzymała następujące szczegóły o zajęciu 
Płoskimowia: Zajęcie miasta odbyło sję w ‘piątek 
dnia 28 października o godzinie 3 po południu. 
Ewakuacyę miasta rozpoczęli belszewiey jaż 
3 dri przediem. Oddziały powstańcze Do 
Miły pod miasto Od strony Gródka | Jarmel 
niec, poczem wywiązały się dość ostre walki 
w czasie których miasto ostazaliwamo. Walki ' 
trwały całą noc aż do południa dnią następiies | 
eo. Ze strony bolszewickiej brał w tych wal: | 
kach wybitny udział batalicn kolejarzy, który | 
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miał zasianiać cofające się siły bolszewickie w 
bierunku Dereżni. Miasto samo wskutek ostrze 
liwar:ia nie ucierpiało zupełnie. Po wkroczeniu , 
powstańców do miasta zwołano natychmiast | 
przedstawicieli ludności, którym polecon© u=- 
tworzyć k6niiet ochrony miasta. W ciągu dnia 
nadciągały do miasta liczne uzesze włościan, | 


którzy zgłaszali się ma żołnieizy powstańczych. i 
e 


W mieście spokój. Na czele oddziałów, któr 
| oem || "SSM 


wkroczyły do Płoskirowa, stoj Tiutłuntk We- 
dług wiadomości, nadchodzących z Kamieńca 
Podolskiego, bolszewikom przybywają na p: 
moc zaaczne Sily, przeważnie kawalerya Bue 
diennego. Siiy te mają się zkliżać do Kamieńca 


;, Podolskiego, T?czą Się tam walki, których re: 


zuliat na razie niewiadomy. Jednak wedle ine 
formacyi, siły bolszewickie przewyższają. siły 
powstańcze, Co się tyczy rejonu Satanowa i [pos 
bliskiej okolicy, to bolszewicy sprawują tam 
rządy i żadme zmiany nie zaszły dotychczas. 


„Walka z kontrrewolucyą. 


Koj:enhaga. (ETE) Z Holsincfowsu donoszą 0 
wykryciu na Ukrainie 5 nowych konirrewolu- 
cyjnych orgamizacyj. Aresztowano 475 osób, 
między temi kilku ministrów b. rządu Petlury, 
W f1i-tej dywizyi sowieckiej uwięziomo i zasą- 
dzomo na ciężkie roboty 58 oficerów za antybol- 
szewieką propagandę między zołnierzaroj 


mtenta przyięia swarancye 
rzadu węgierskiego. 


Budapeszt (PAT. W. B. K.). „As Ujsag“ dos 
nosj z kół dyplomatycznych, że budapeszichscy 
przedstawiciele wielkich mokaistw zakomunie 
kowali rządowi węgienskjieanu., że wielka enten- 
ła zaakceptowała gwarantye, Zaofiarowane jej 
przez gabinet Benesza. kząd węgierski zohowią 
zał się do detronizacyi Habsburgów w drodze 
ustawodawczej. Akt ten ma hyć załatwilny w 
ciągu iego tygodnia, O ile przedłożenie w spra= 
wie detronizacyj będzie do soboty puzyjęte w 
tnzeciem czytaniu przez zgromadzenie narodoe 
we, wówczas nie nastąpi dalsza akcya wojsko= 
wa malej ententy. = < 


-Obrady rady ministrów. 


Budapeszt (PAT. Węg. Biuro korexp.). Człon: 
kowiie gabinetu zebrali się dzisiaj po poludniu 
pod przewodnietwem prezyjdenta. Ininistrów na 
manade, na łutórej minister  sprawjedłiwości 
Tomcsanyi omawiał pazedłożeuia, które będą 
wniesione na zgromadzeniu narodowem w zwiią 
zku z żąidaniami 'ententy. Obrady mady minist- 
rów trwały do późnych godzin wieczornych. 


Międzypartyjnakonferencya 


BusiapeSzt. (PAT) Wied. B. K. Dzisiaj przed. 
poludaniem odbyła się pod puzmewodnictwem bra 
biego Bethlena międzypartyjna konierencya, w 
której wzięli udział przedstawiciele partyj wiel- 
kich rolników, chrześcijańsko-narodowiego zgro- 
madzienia i opozycyi. Również hr. Wojciech Ap- 
ponyi zjawił się na konfemencyi, Minister spra- 
wiedliwości prziedzożył projekt ustawy co do u- 
regulowania kiwestyj byłogo króla Karola. 
Wczorajszą rada ministrów projekt ten przyję- 
ła, Następnie przediożył hr. Bethlen powody ze- 
wnętrzno-polityczne, które zniewalają do przy- 
jęcia. projektu ustawy, poczem przedstawił swo- 
je zapatrywania przedstawicielom stronnictw. 


odbytej, dzisiaj pod przewodnictwem prezyden- 
ta ministrów zabrał {os hr, Bethlen oraz hr. ; 
Banffy, kilkakrotnie udzielając wyjaśnień w po- ł 


Budapeszt. (PAT) Wied, B., K. Na konierencyi | 


ruszony:ħ sprawach, Konfrrencya przyjęła na- 
stępnie projekt przediożony w sprawie uregule- 
wania kwestyi króla jednomyślnie, z poprawką 
zapropcnowaną przez posła Henesa. Posed Ras- 
say zastrzegł Sobie prawo wniesienia dalszych 
poprewek 


Stronnictwa waker detronizacyi Karola. 


Budapeszt. (ETE) Siwonmictwo rolników wę- 
gierskich uchwaliło głosować tylko za tak'em 
orzeczeniem o detronizacyi Habsburgów, które- 
by nie zawierało w sobie ustępu, że detroniza- 
cya następuje na skutek pnzymtusu wawnętrz- 
nego, Chrześcijańsko-społeczne stronnictwo ma 
zamiaę postawić ma sobotniem zgromadzeniu 
narodowem wniosek, że zrzuca óno z siebie 
wszelką odpowiedziałność za dietronizacyę Ka- 
rola, Stronnictwo to bowiem nie chce sprzenie- 
wiemzyć się swemu prawowiternu królowi, 


Larządzenia woskowe: małej ententy ztyteczne. 


Wiedeń, (PAT) „Neuc Freie Presse” donosi z 
Pragi, że mocarstwa porozumiały się z małą en- 
tentą. Mała ententa uznała uchwały weneckie, 
w zamian za co mocarstwa zobowiązały się po: 
przeć dążenia małej eńtenty, aby nietylko Karol, 
ala i wszyscy Eabsburfłówie zostali zdetronizo- 
wani. Konierencya ambasadorów oświadczyła 
małej entencie, że uważa zarząttzenia wojskowe 
Jugosławii i Czechosłowacyi za zbyteczne į z 
tego powodu uważa za konieczne przeprowadze- 
nie w tych państwach demobilizacyi, Mala en- 
tenta spełni to życzenie po załatwieniu sprawy 
Karola Habsburga. Uregulowania tej sprawy o- 
czekują z końcem tego tygodnia, 


Stanowisko Czechosłowacyj. 


Praga (PAT). Czeskie biuro prasowe donosi, 
że rząd czechosłowacki przedstawił mocarst- 
wom Sprzymieizozym Swoje Słanľwisko co do 
dalszego postępowania w%ket wydarzeń węgier 
skich i zapewnnił o Swej pełnej łojelneści WD: 
bec polityki wielkiej ententy, wreszcje stwier: 


Numer 800 


--- 


dził, że koniecznem jest doprowadzić ido końca 
rokowania w kilku sprawach, dotyczących us 
trzymania R - 8 jak i w sprawie dalszej ak- 
cyi rządu węgierskiego i węgierskich ciał us 
stawodawczych. Od tego, jak Węgry przepros 
wadzą zarządzenia rady ambasadorów, zależeć 
będzie dalsze zachowamie się Czecaosłowacyi. 
Rokowania w miektórych kwestyach toczą się 
jeszcze, można jadnak oświadazyć, że w zasa- 
dzie osiągnięto porozumienie we wszystkich 
sprawach ważnych i że dalsze pOstępowAnie ma 
łej entewy = będzie zgodne z decyzyami -mo: 
carstw sprzymierzonych. " 


Czesi kantiskują pocztę węgierską. 


Budapeszt, (PAT) Węg. B. K. Rząd zaprutesto- 
wał w rejostrzejszym tonie przeciwko konfi- 
skacie poczty kuryerskiej j regularmej, jakiej 
dokonały na węgierskim parowcu „Arcyksiążę 
Józef“ władze czeskie, Rząd węgierski polecił 
równocześnie zagranicznej reprezentacyi w Pra: 
dzie, by inmterwemiowała w czechosłowackiem mie 
nisterst vie spraw zagranicznych. Równocześnie 
poimtermował rząd węgierski o zajściu buda 
peszteńskich przedstawicieli wielkiej ententy. | 


Min. Michaiski we Lwowie. ` 


Lwów, (PAT) - Menister Skarbu dr Michalski 
bawił przez dwa dni we Lwowie i przeprowadzi 
cały szereg komferencyj z przedstawicielami tu: 
tejszych sfer handlowo-przemysłowych, Zwi% 
zex banków lwowskich wydał na cześć ministra 
Michatskiego bankiet, Wczeraj wieczór odbyty 
się kcnferemcye ze związkiem banków ziem: 
skich, Dzisiaj rano p. minister odjechał do Rze 
SZOWA. * 

„Gazeta Lwowska' własnością 
prywatnego przedsiębiorstwa. 

Lwów. (PAT) „Gazeta Lwowska“ przeszła w 
ręce prywatucgo  konsorcyum i przestała być 
dziennikiem urzędowym, Wydawnictwo zawia- 
damja, że na podstawie ukladów z iząltem „(584 
zetę” obejmuje spółka złożona z pp. Stanisława 
Rostowskiego, Karola Grodzkiego i Bolesława 
Wyetovrcha. i 


Poseł Bryl wrócił z Ameryki. 


Lwów. (Tel, wł.) Poseł Jan Bryl, powródjwszy 
z Ameryki, przybył do Lwowa. 


AEs o KME 


e z a 
Poważny zwrot w rokowaniach irlandzkich. 
Londyn. (PAT) Wied. B, K. Dzienniki wieczor- 
ne dor'oszą, że rokowania irlandikie przybrały 
poważny Obrót, Dzisiaj popołudniu odbyło się 
posiedzenie komisyi  konferemcyi irlandzkiej: 
Dalsze pesiedzenia odbędą się prawdopodobnie 
jutro, Po konferencyi odbędzie się rada gabine 
towa, W Kkoluch rządowych sądzą, że w roko- 
wania:h nastąpił poważny zwrot w ostatn ch 
24 gudzirach. w razie zaś zerwania rokowań 
mają nastąpić nowe wybory. Lloyda Georg? 
zrzekł się nadziej wyjazdu w najbliższy piątek 
na posiedzenia komferemcyi waszyngtońskiej * 
postanowił nie opuszczać kraju do chwili zupeł 
nego usurięcia niebezpieczeństwa, zagrażający 

go wojna domową, 


-e 


Dymisya- gabinetu pruskiego, 
Berlin (PAT). Biuro, Wolffa donesi: Gabia 
pruski ustąpił, poniewiż wszystkie usiłowari* 
prezydenta ministrów, aby przez przekształc? 
nie gabinetu stworzyć nowy, nie doprowadził 
do rezultatu, Przypuszczają, że ustąpienie 29 
stało spowodowane uchwałą frakcyi sejmow 
pawtyj secyąlncelemokratyczauej, w której jes! 
powiedziane, że socyalni damokracj usiąpią. 
otwcmzyć nowy, drogę do utworze łą aządu i 
lameniatnego. 
Katastrofaina wyprawa do Moskw) 
Medyołan. (PAT) Wied, B. K. Włosko-rosyjeki 
liga handlowa zamierza urządzić lot z Tury?", 


| przez Berlin-Warszawę dọ Moskwy, Dzisiaj 4 


| 


południe wzbiły się dwa samoloty w Udine 
powietrzą, atoli już pod Tołum:na spadły. Dwóć 
lotników zabitych, elwóch aresztowały w dro" 
dze władze wojskowe, poniżważ samoloty © 


yi 

uzbrojone w karabimy maszynowe i amuniciy 

Waiki sebsko-albańskie. f 

Londyn, (ETE) Biuro Reutera dońósi 0 ŚŚ 

szych bardżo zaciętych walkach między SE g 

mi a Albańczykami. Z Tirańo komunika“ 
wsżulkąa jest przerwama, 


Uszkodzenia połączenia 
telefonicznego z Warszawą: 
Z pówodu uszkodzenia lini telefonicznśj „bł 
otrzymal'śmy dziś depesz warszawskich. * 
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Numer 300 „GONIEC KRAKOWSKI" 


I tiomioej pelosi kaetry Śnietojokej 
| 


Knowania przeciw Polsce. — Proces Olgi Hrabar. — Zbrodnicza akcya 
metropolity -renegata. 


„Hej ty pane Potocki". 

Do frazesów -bombastycznych i wymyślań 
Polakom, głoszonych z ambony, używano na 
wet ryciny. Radykalniejsi księża do tej kam- 
panii wciągali takżeż Matkę Boską i Pana Jes 
zusa, przedstawiając fakta biblijne w niapraw- 
dmiwem świetle. A już wpiost bezczelną eloku= 
bnacyą pisarską było twierdzenie, aby Pan Jee 
zus nie słuchał Matki Boskiej i nie ichciał mae 
wet dać jedzenia głodnemu „pesykowi j kotys 
kowy*, trzymanemu przez Polaka! 

Potem pod opiekuńczemi skrzydłami metro- 
polity Szeptyckiego zjawia się taki ks. Tania» 
czkiewicza, który obwrabował „Dikowiską loteryę, 
fantową", ks, Wojnarowski, parcelant ks. Has 
nicki, pośrednik ukwaińsko-pruski, ks. Folis ze 
Skmiłowa i wielu innych, którego to towarzy ste 
wa syndykiem świętojurskim zostaje dr. Spes 
fan Fedak, tytularny kanonik papieski, ojciec 
dzisiejszego sprawcy zamachu na Naczelnika 
Państwa j wojewodę Grabowskiego. 

Po pienwszych awaniurach w Sejmie, po pa» 
miętnej muzycznej obstrukcyj posłów ruskich, 
metropolita Szeptycki składa nawet godność 
zasiępcy matszałka, aby umożliwić im większą, 
bundę w Sejmie į apoteozuje Kahańca, chłopa | 
z Koropca, który podczas wyborów sejmowych | 
nadział się na żandarmski bagnet. | 

Również upamiętniło się dobrze zachowanie | 
się metropolity Szeptyckiego w czasje waik 
polsko<ukraińskich, nie licujące z jego stanoe 
wisikkiem kościelnem. Wreszcie ostatnie wylde | 
rzenia rzucają duże cienie zarówno na postać 
exzhrabiego Szeptyckiego, jako też ma całą mes 
tropolię cerkwi ruskiej, wskazując na jej taje» 
mniczą, podziemną akcyę, która idąc tnaidycyje 
nym szlakiem iantypaństwowych knowań, dzi» 
siaj najwyraźniej przeciwko państwu polskies 
mu jest wymierzona, © 


Kraków, 3 listopada. 

Po wykryciu kongresu bolszewidkiego, kates 
duą święiojurska jest na ustach wszystkich. 
Od dawna już zmesztą wzgónze św. Jura we 
wowie zwracało ma siebie szczegółną uwagę. 
omieszczona na miem ruska metropolitalna 
kapituła spoglądała stamtąd dziwnie zagaldiko= 
Wem obliczem. Co pewien czas zachodziły wy» 
darzemia, świadczące, że to nie tylko metropo= 
lia cerkwi ruskiej, ale to ognisko tajemnych, 
antypaństwowych knowań. W św. Jurze były 
One na porządku dajernym. 

W murach jego w siedmdzjesiątych latach 
Puecież strul się ówczesny metropolita z oba: 
Wy przed pociągnięciem go przez Wiedeń do 
Odjpowiedzialności za antypaństwową  konspie 
tacyę. — Z murów tych wszakże za metropoli: 
ty Szmhratowicza wyszła słynna Olga Hrabar, 
a jej proces polilyczny echem odbił się wzdłuż 
Calej Europy. i 

Na szerszą jednak arenę polityczną wystąpiła 

ituła metropolitalna w sw. Jrze z chwi- 
lą, gdy metiopolitą został członek zakonu 0O. 
azylianów, hrabia Szeptycki, który zmieniwe 
Gy obrządek rzymski na greckoskatolicki kor 
Śsiół ruski wprowadził go na tory polityczne, 
Odbejnrując ster tworzącej się partyi ukraąńe 
kiej, występującej coraz jaskrawiej z każdym 
tokiem przeciw Polakom. Pod jego to patrona: 

m rozpoczyna się cały szereg awantur ukras 
tńskich. 

W cerkwiach, obok kazań politycznych, agi: 

orzy pprazdają hajdamackie ibroszuryy Kols 
Rortują ulotne pisma, q.rzedają cegiełki ra 
undusz imie.ia Ołeny Siczyńskiej, matki mor: 
tey ś. p. Patockiego, rozdają zaproszenia na 
łabawy, a 00. Bazylianie zezwalają, aby na 
lep podwórzu obok cerkwi na „hahułkach” 
iewano „QCzerwony sztandar“, „Ne powa“ i 


Niemcy stwierdzają polskość Górnego Sląska. 


Sensacyjny artykuł „Berliner Tagblatt“. 


Kraków, 3 listopada. 

. (mM-m) Niemcy, któnzy stale przeczyli polsiko- 
gi G. Śląska, przyznając co najwyżej istnienie 
lązak ów mówiących  namzeczem „wasserpol- 
Mische — obecnie zmuszeni są stwierdzić, że 
) zemysłowe powiaty niesłychanie szybko „po- 
„Mizują się“. Oto co pisze korespondent „Ber- 
Mae Tageblattm“: 

»W granicznych powiatach "górnośląskich 

Ją się Polacy zupełmie u Siebie, W mniej- 
poch miejscowościach, a nawet w miastach 
„ Zczynie i Rybniku widzi się Polaków w pełni 
, "Umdurowamia. Od czasu powstania utrzymał 
Ni zwyczaj noszenia polskich czapek wojsko- 


i czerwone sztandary z białym orłem widnieją | 
rówiież w licznych wsiach, Nazwy stacyj Ko- 
lejov ych w czasie powstania na język polski 
przetlicmaczone — pozostały po większej części, 
nawet w niektórych miejscowościach, przyzna- 
nych Niemcom, n. p. w Bobrku koto Bytomia. | 
Dawna główna kwatera powstańczej armii na- 
zywa się obecnie Szopienice, chociaż dotychczas | 
zwana ją „Schoppinitz”, 

Niemcy chcieliby wmówić, że ta polomizacya 
jest czysto powierzchowną i wywołaną rzeko- 
mym polskim terrorem, Ale sami w to nie wie- 
rzą i wierzyć nie mogą... Czyż można sobie bo- 
wiem wyobrazić, aby Polska nie posiadająca 

Vch t zw. konfaderatek, Okręg przemysłowy | dotychozas żadnych środków egzekutywnych na 
sig zewnętnznie zupełnie spolonizowany. Wy- , G. Śląsku — zdołała terytorya te sztucznie Spo- | 
a... SZy miasta we wszystkich gminach wiej- | lonizować?.., ; 
ą h widnieją pomalowane polskiemi barwami | T> sztandary z białym orłem, biało-amaranto- 
at Odowermi drogowskazy, budki strażnicze i | we drogowskazy, odniemczone nazwy stacyj ko- 
tn Jowe i szyldy sklepów. W Mikołajowie, ma- lejowych — to wyraz głębokich patryotycznych 

uczuć ludu górnośląskiego — tęskniącego przez 


ya Miasteczku w powiecie pszczyńskim powie- 
hy Dolska flaga na ratuszu i innych publicz- | tyle lat — pod jarzmem pryskiem — za powro- 


gu budynkach. Amarantowo-białe chorągwie tem do macierzy polskiej. 


zwajcarya wierzy w świetną przyszłość olski 
| 


RWajcarya dąży do nawiązania stosunków handlowych z Polską. — 

Agnie nabywać surowce, a eksportować wyroby przemysłowe. — Sprawa 

waluty. — Szwajcarya wierzy w podniesienie stałe waluty polskiej. 

4 Kraków, 3 listopada. 
t a szwajcarski, pułkownik Hans Pfyffar 
listy “horen wręczył  Naczelnikowi Państwa 
> uwierzytelriające. Mianowanie go przez 
We Szwajcarski poslem w Polsce wywołało 
ko czasu wóżnego rodzaju komentarze na 
liy ch Prasy polskiej. Szezągólnie silne wąt: 
podnosiła „Myśl Niepodległa". Jak się 
ką i Je z podnoszonych przeciwko pułkowni: 
leg P fyfferowi zarzutów, słusznym okazał się 


na widoku nawiązanie stosunków ekonomjoz | 
mych. j 

— Rząd nasz, — oświadczył p. Pfyffer spraz 
wozdawcy łódzkiego „Głosu Polskiego", — za 
mojem pośrednictwem czyni Staranją o nawięr 
zanie stosunków ekonomioznych między Szwaj 
caryą a Polską, pragnie zorganizować wymia: 
nę Surowców polskich na wytwory przemysłu 
szwajcarskiego. 


Na zapytanie, co mam Szwajcarwyg może za06 


Biim.. ten, że nie posiada om przeszłości dy- | ianrować, poseł wymienił najważniejsze gałę 
alan (Poz?ej. Zajmował natomiast wybitne | Zie przemysłu szwajcarskiego, pracujące na 
Stien eko w armii szwajcarskiej, ostatnio był eksport. 

„dł E antem dywizyi, w czasie wojny dowo» Przedewszystkiem przemysł wolmiczy, głów 


x wizyą Św, Gottharda. Federacya szwajs nie rozwinięty w kantonach Lucerny, Berneń: 
NM | Aostanowiłu wysłać do Poski nie dyplo: skim i Zurychakjm, jwielkie wytwórnie motos 
Uwyęj nawe Spraw przemysłowych i woje rów elektrycznych j wogóle wszystkiego nie» 


” ponieważ w pierwszym rzędzie ma, | zbędnego dla elekiryfikacyj w Oeklikonje i Ba- , 


1 


Str. 3- 


den, znany w całym świecie przemYsł zegannie 
czy, wyroby jedwabne w Bazylei i Zurychu, 
wreszcie pracownie koronek, których tradycyje 
nym ośrodkiem jest St. Gallen, oraz produkcya 
nabiału, ,serów, czekolady. 

Najwięcej rozwinięty jest przemysł rolniczy. 
Chętnie zapoznam rolników polskich z pwakty: 
kowanemi u nas metodami, mam cały Szareg 
planów i pomysłów, które niezmiernie mogłyby 
się przyczynić do podniesienia poziomu woluie 
ctwa w Polsce, | 

Jakie korzyści przynoszą mam nasze metody, 
wskazują cyfry następujące: Gdy przed 50 laty 
hektar ziemi uprawnej w kantonie Lucermy 
przynosił średnio około 25 franków dochodu 
rocznego, — dziś pnzynosj około 500 franków. 
Jest to chyba dość wymowne... 

Szwajcaryę nęcą natomiast bogactwa natu- 
ralne Polski: benzyna, nafta, cukier, len. w zna- 
cznym także stopniu i zboże. Szwajcarya musi, 
pomimo silnie rozwiniętego rolnictwa, impors 
tować iwiele zboża z zagranicy. Jest to zupeł: 
mie zrozumiałe z tego względu, ze tereny w 
Szwajcacyi sprzyjają puzedewiszystkiem hodoe 
wli bydła, dla produkcyj zboża warunki są rae 
czej nieprzychylne. 

P. Piyffer zuważył, że dobrze byłoby, gdyby 
polscy hodowcy bydła zaopatnzyli się w egźame 
plamze rasowe ze Szwajcaryi. i 

Na uwagę, że różnica waluty stoj na pnzesze 
kodzie nawiązamia żywszych btosunków han: 


dlowych pomiędzy Szwajcaryą a Polską, pul: 
kowniik Pfyffer odpowiedział: 
— (Można temu zaradzić przedewszystkiem 


drogą konwencyi handlowych, zwłaszcza że i 
Szwajcarya cierpi z powodu zbyt wysokiego 
stanu swej waluty. Jest to oczywiście dugodne 
dla importu, ale dla eksportu naszego jest to 
niemal zupelna klęska. Syżuacya Polskj jest © 
tyle szczęśliwszą, że możecie się samodzielnie 
wyżywić, my zaś musimy połowę potrzebnego 
chleba j inne produkty spożywcze sprowadzać 
z zagranicy. Tymczasem wysokość naszej wa. 
łuty tak samo odstrasza zagranicę od tramsat: 
cyi z nami, jak niski stan waszej, a nawet jes 
szcze bamdziej. Jesteśmy faktycznie całkowicie 
prawie zablokowani. 

Ta biokada wywołuje skutki wprost katastro 
falne. Posiadamy obecnie Około -160.000 bezro: 
botnych. Rząd uchwalił świeżo wydatkować 
150 milionów franków na zapomogi dla bezro: 
botnych, — wyrosi to mniej więcej tyle, ile ca: 
ły dług państwowy Polski. 

Twierdzę stanowczo, że svłuzcya finansowa 

Polski bynajmniej nie jest tak złą, jak się wy» 
daje. Nic dziwnego, że waluta nisko stoi w pań 
stwie, które dopiero się odbudowuje, ponosi 
nadmierne koszta, wymaga olbrzymich fundus 
SZÓW. : 
Choć nie posiadacie całkowitego złotego za» 
bezpieczecia emitowanych pieniędzy papieros 
wych, macie wszakże Olbrzymie, nietknięte ak. 
tywa w bogactwach naturalnych j lasach. 

To też z czasem waluta' polska dojdzie do 
równowagi, musi się podnieść i ustalić. Przye 
puszczam, że chkecna tendencya zwyżkowa wa: 
luty polskiej będzie już Stałą, nie licząc drobs 
nych, nieuniknionych zresztą wahań, 

Wiierzyłem zawsze w Polskę, Nawet wtedy 
już, gdy brałem żywy udział w pracach komi: 
tetu polskiego w Vevey, Poznałem w czasie 
wojny w Szwajcaryi wielu Polaków. 

Nie pnzyjąłbym powierzonego mì stanowiska, 
gdybym nie wierzył glęboko we wielką przysze 
łość Polski, zarówno w dziedzinie polityczaej, 
jak ekonomicznej, j tą wiamą natchniony, z zas 
pałem pnzystępuję do pracy. 


Z DNIA. 


Herod. Antipas czy... Wycior? 


(1.) Dyrekcye teatrów gotują czasem publicz- 
ności — „z przyczyn od dyrekcyj niezależnych“ — 
przedziwne niespodzianki. Niespodziankę taka dla 
niedzielnych gości był wieczorny spektakl w tes 
atrze miejskim im. Słowackiego. 

Afisz zapowiadał „Salome“ i „Iragedyę florencz 
kę“ Oskara Wilde'a, a tymczasem... 

„Kurtyna podnosi się w górę i na scenie ukazuje 
Się... salon warszawski, pełen poważńszj wytwocnos 
ści, tchnący tradycyą przeszłości, smutna, sies 
dziba Marnickich, po którą, maluczko, maluczko, a 
sięgną macki polipa, żyjącego na ciele współcze» 
snego (społeczeństwa i nienasycone dłonie „nuwo: 
riszów* Wyciorów... 

„Na widowni, tu i ówdzie, dostrzegasz zdziwie: 
nie na twarzy i słyszysz szeptem rzucone pytanie: 

— (o to?.. To chyba coś innego?... 

A tymczasem na Scenie przewijają się smutne 
dzieje smutnego salonu w chwili wybuchu wojny... 

Publiczność w dalszym ciągu zaniepokojona; jes 
dni oryentują się wprawdzie, że  Nazareńczycy, ; 


Str. i 


Sadmeusze, fFfaryzeusze, Syryjczycy, Kapadocyczycy 
Nubijczycy i inni tym podobni niemai „przedpos 
topowi* ludzie nie mogą chyba nosić  współczes 
anych tużurków i mundurów gstudenzkich, że zas 
tera to nie jest „Salome”, lecz nie mają pojęcia na 
co właściwie patrzą i czego słuchają?.. Inni (z 
rzędu tych, którzy w antraktach o poręcz fotelu 
tłuką jajko na twardo) patrzą na scenę z miną 
głupio:zadowoloną, święcie przekonani, źe im 
„pokazują“ dzieło „tego tam angielskiego pismaka, 
co to... zamieszany był w jakiś paskudny proces.“ 
I biorą najspokojniej w świecie starego Wyciora 
za tetrarchę Judei „Heroda Antipasa, Marylkę Mar: 
nicką za Salome, półinieligenta Józka za proroka 
Johanaana, a choć im coś tam „niebardzo klapus 
je", że ten Johanaan apaszowskomamniętnym rus 
chem rzuca się na Salome, ' kiedy to przeciez 
„stało w książce”, że „ta wyuzddna żydówka kusi 
świętego proroka, a mia prorok żydówkę,..' ale 
mniejsza o to, i tu biorą kogoś do wojska, i tu 
mówią o 'wojnie, a za Heroda były przycież jakieś 
wojny.. I tu jest żyd Baumkorn i tan byli żydzi... 
Wszystko jedno. 

Artyści grają dalej.. 

Pauza po pierwszym (akcie. 

— No? Jak: ci się podoba ta Salome? pysa kas 
piaca od brylantów paskarka swego opasłego towa» 
rzysza. 

— Mnie się to bardzo 'podoba, ale wissz co ja 
ci powiem? To chyba nie było Salome! 

=» Jakto mie?.. A co?... 

— Gdzie ty tu widziała głowę ne. półmisku?.., 

— Aha, prawda, masz recht! Ale może ta głowa 
przyjdzie dopiero w drugim akcie? 

—. Głupiaś! Ty nie (widziała na afiszu, že to Sas 
lome to ma wogóle tylko jeden akt? 

— No to może ts (aktory zaczęli sobie grać od 
tego drugiego kawałka co się nazywa „Tnigzdya 
Morencka”? 

— Kiedy tam znowu ma być jakis książę, a tu 
żadnego iksiążęcia nie było!.. Ja ci mówię, że oni 
nas (wzięli na. kawał i całkiem coś innego dziś 
dają! S + u i 

ie Ty durny, ty! Toby byli zapowiedzieli przed 
widowiskiem i oddali nam nasze pieniądza. Dys 
rekcya by se przecie iz nas nie zakpiłal Ja ci mó: 
wię, że taki to jest to Salome!... 

I wyszli z teatru z tem biogiem przekonaniem, 
trochę zdziwieni tylko, że im „nie pokazano półs 
miska z głową proroka i że Salome zamiast tafa 
czyć „pół goła”, jakiś wschodni tanise „solo“, tańs 
czyła ubrana w dzisiejszą suknię, w objęciach 
dansera we fraku zwykłego „tustepa'.. a to mo: 
¿na przecież codzień widzieć w kinie, albo w sas 


tonie, x znajomych... o „o... v . 


e~a a 

Gdzież jesteś publiczności krakowska z czasów 
Koźmiana i Pawlikowskiego?.. O! „nuworisze'l 
możnaby wam dziś bezkarnie pokazać jak w 
„Porwaniu Sabinek” dwa akty tragedyi rzymskiej, 


zakończone... „Piękną Heleną"! m t, tą 


Dla zrehabilitowania pewnej części widzów, nas 
leży nadinienić, iż byli i tacy, którzy zoryeatowas 
H się w zmianie „Salome“ na „Dzieje salonu“ i 
byli nawet z tego powodu mocno zadowolaai, boń 
przecie.. Boy skrytykował ostro „Wieczór wildow: 


STEFAN GRABIŃSKI. 


Sad Umarłych. ' 


BAŚŃ ZADUSZNA, 
LO SE 


Aż raz jesienią, po latach kilkunastu mrzyniosła 
dziadkowi Magdusia śliczne, rumiane. duże jak 
plęść jabłko, 

Lecz starzec choć znać szczęśliw z plonu, zgros 
mił ją surowo i mie pozwolił rwać owoców cmene 
tarnyeh: 

— Nie wolno! To ich — to płód tych, co zmarli. 
Posmutniała Magdusia i patrząc w Grzelę głębiae 
mi czamych jak przepaść oczu, zapytała: 

— A cóż stad dziadku? Co im po jabłkach lub 
gruszy? Tukieć to złe zinarłe dzieci? Wszak nieraz 
samiście powiadali, że oni z tamtej strony lepsi 
od nas żywych, bo już przez zgon oczyszczeni z 
grzechów. i 
Zadumał się Grzela na te proste słowa  dziews 
czyny. à + 

— Juści mówiłem, [bo i prawda. Lecz widzisz lęk 
jakiś mnie chwyta, ilekroć po te owoce sięzam. 
Tak cf mi jest, jakgydybym je okradał Toż to cała 
ich radość z popiołów wlasnych wytrysła. Toć te 
maleństwa tak krótko fyły na tym świazię że ani 
kruszyny szczęścia podobnego nie zaznały, w was 
raniu skoszone przez chciwą kostuchę. Patrz, ilu 
tu młodzianków, iłe przyszłych dziewek  posnęło 
cicho, nie doczekawszy lat swoich. Każde z nich 
mogło kiedyś po dniach wielu wyrość na chwacs 
kiego unoszę, dorodną dziewę, pobrać się, w szczęs 
snęj doll żyć razem, dzieciom chatę bogatą Zostus 
wić... Bóg mie dał, Poszło inaczej. — Niechże Bos 
daj teraz, radują eię tem, co z próchnicy ich kości 
w górę strzeliło, niechże choć taki po nich ślad zos 
stanie. Przeto nie chcę im tego ruszać. Ich to, z 
ich ciał wykwitło i do ni:h wraca. Niedobrze jest 
tykać owoców tych, co pomarli. 

I na tem też stanęło. 

Na miosnę przybierał sad kwłucistą szatę bla: 
doróżanych płatków jabłoni, śniużył wiotkim pus 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


KINEMATOGRAF. 


| „HALLO..' 


yuryfikatorzy języka, których srogośc znowu w 
ostatnich czasach przybiera — oczywiście pury fis 
katorzy warszawscy — chcą usunąć to hasło teles 
foniczne t o„halio*, które dla ucha brzmi „jakoś 
obco“ i cheg je zastąpić rodzimem: „Hop! hop!“, 
które brzmi „jakoś ewojsko', Dlaczego mie: „hej że 
ha!" lub „hop dziśł dziś!“? Ś 

Panowie ci, których to międzynarodowe „halla!“ 
tak mocno razi pairyotyczne uszy, znoszą jednak 
z zupełnym Spoxojem taxie swojskie kwiatki języs 
kowe jak „foksal' lub „bankof* (dworzac), „eug“ 
przeciąg) itp. 

W dalszej wojowniczej konsekwencyi dojdą oni 
zapewne do przekonania, że odzłos kichnięsia: „A 
psik!“ jest zanadto międzynarodowy i kaszlanie 
a zapewnie i chrapanie będą chcieli więtej „unaros 
dowić*. 

Zostawiając zupełnie wolne pole do owocn>j a 
patryotycznej działalności warszawskim  puryfikas 
torom — my powróżmy do kwestyi samych te- 
lefonów. 

Otóż stwierdzić należy, że jo należytem automa: 
tycznem połączeniu się z odnośnym num:rem — 
można używać najpatryotyczniej brzmiących okrzy- 
ków — m mimo to patryota z którym połączyliśs 
my ignoruje pas i nie odpowiada na nasze wew 
zwanie, 

Dlaczego? Czyżby zamiłowanie do gwojszczyzay 

a z nią i miłość kraju zupełnie wygasła w sercach 
abonentów telefonicznych? 
Bynajmniej! Oni po prostu nie śłyszą nasz.go Įpols 
skiego „hop! hop!' — nie słyszą, bo telefony żle 
funkcyonują i głos wolającego w trąbkę jest głos 
sem wołającage na puszczy — 
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Ale — „ostateczności się stykają!" — jak rzekł 
pewien pijak uderzywszy nosem o latarnię. 
Telefon — zależnie od humoru — albo wcale 


nie „gada“, albo gada nawet trzema lub czterema 
ustami, jak starą rozkłapana baba, która równoczes 
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chem kwiatów czereśni, grusz — przez lato Źrzał 
w pocałunkach słońca — jesienią rzucał ścigły i 
jędrny płód. A gdy już znuć się poczyaały po 
przybladłem niebie srebrzyste przędziwa pajęczyn 
a po oegruduch obtulanp jesienne roże, spadał na 
ziemię gęsty pokot krągłych jabłek, smukłych jak 
dzwonki polne gruszek, sioiały wśród traw ciemne 
owale śliwek. 

Nikt ich nie ruszał; wszystko leżało nietknięte 
w rzęsnym nadmiarze jak łaska szczorda, przebogae 
ta ale wzgardzona. A gdy już gnić miały ji na gład: 
kich ich licach zaczynały wykwitać chore plamy, 
zgarniał je Grzela w płachtę i zakopywał iw groby: 
wracały tam, skąd przyszły, 

Jedną tylko jabłonkę podle kostnicy 'wyrosłą sa» 
motnie zatrzymał cmentarnik dla siebie i wnuków 
i owoce z niej zbierać gię ośmielił, Drzewo rosło z 
dala od grobów i nie tykało ciał pochowanych. 

— Całać to [moja zapłata, co mi ją te biedactwa 
za posługę dają. Może mi z tej jedn:j jabłonki nie 
poskapią. 

Reszta drzew rodziła hojnie lecz nudaremno, bo 
nikt plonów, nie używał. Ni ze wsi, ni z miasta 
nikt ruszyć czegoniebądź z sadu się nie ważył 
świętym zdjęty strachem przed pomstą po.narłych, 
A jeśli czasem łobuz jakiś zuchwały, przechodząc 
mimo, zerwał przez mur owoc, mówili ludzie, że 
gorzko potam żałował; albo 'go choroba zła napus 
dła lub strach ponocny zdejmował lub coś mu się 
gorszego przydarzyło, 

Takie przynajmiej wieści chodziły po ludziach. 
Lecz Magdusia nie bardzo im dawała wiary, 

— Ot ludzie! mówiła nieraz do Grzali, gdy dziad 
tajemniczo powtarzał te gawędy. — Bredzą i wy» 
myślają ma tych, co nie po ich myśli jdą. A ja 
przecież przy swojem stoję. Lepsi są zmarli „niż 
powiadacie, nie chciwi jabłek swych ni gruszek. 

Stary uśmiechał gię, kiwał głową, niby przys 
twierdzając ule jakoś robił to samo co roku. 

I tak obradzał cmentarz, wysilał się co roku w 
twórczym znoju i grzebał w podziemnych zacho: 
wach pracę lat bez spożytku Chyba tylko ptaki 
niebieskie lub czerwy gryźliw. napoczynały gdzies 
niegdzie ścielące się wśród . i trawy barwnie 
mi wstęgami owoce | wydr -zy małe otworki 


| 
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podaje niniejszem do wiadomości, że Oddział w Krakowie przenosi swe biura w pierwszych aniach 
"1 listopada b. r. z lokalu przy ul. Długiej L. 82 


do lokalu w Rynku gł. L. 25 (Pałac „pod Baranami“) 


Mając własne Oddziały we wszystkich większych miastach Polski i na Kresach Wschodnich, otworzył obe- 
enie Oddziały: we Lwowie przy ul. Kościuszki 22 i w Baranowiczach przy ul. Hrabiowskiej 7. 


Przeprowadza wszelkie czynności wchodzące w zakres spedytorstwa jakoto: transportowanie ładunków lądem 
i wodą w obrębie Rzeczypospolitej i zagranicą, ekspedycya, clenie, magazynowanie, ubezpieczenie transportów, 


omeo, 
(A 
O TRANSPORTOWE 4 
SPÓŁKA AKCYJNA 
warranty, finansowanie zakupów, komis, inkaso, H 


Numer 30 


Z y 


śnie jest w stanie „robić scenę" mężowi, dyspon. 
wać obiad kucharce i mówić głośno poranne m6 
dlitwy. 1 

Cos podobnego dzieje się niekiedy 1 w naszy: 
telefonach. 

— Hallo. przepraszam!... Hop! hopl. Z kim mó 
wię? 

— A cóż pan tak na mnie hopka? Czy jest pat 
dowmtkarzem? 

— Niel ale z pańskiego oburzenia wnioskuję, że 
mówię z koniem!... 

Trzask, prask — i rozmowa przerwaną, Ną szczę” 
ście pokazało się, że numer był „pomylony”, .. 

Uzyskuję połączenie właściwe i omijając już 
drażliwe „hop! hop!, — rozmawiam. 

— (Czy dyrekcya Opery? 

— Tak jest! 

— Mój drogi poznałem cię odrazu po głosie: 

— Kto? 

= No- jal. 

— Co za „ja“? upera? - 

— Ha! ha! ha!.. wyborny jesteś!., Dlaczego n 
zywasz mnie „operą'1 Czy to jest złośiiwa aluzyć 
do mego czwarikowego debiutu? - 

-- Tak jestl.. Ja lubię być złośliwym! 

— Daruj, ale nie znara cię z tej stromy. 

— Widocznie nie obejrzałeś mnie dobrze!... 


( 


— Panie! eo pan chciał właściwie? — zahuczał 
męzki głos — tu opera! My pańskich złośliwości sie 
nie boimy! 


— Przepraszam pana! To obca jakaś rozmowa! 
Ja chciałem zamówić lożę I piętra, Czy ma pan 
jaką ? 

— Zależnie od tego jaką pan dobrodziej żąda — 
wrmięszał się trzeci głos. A może pan się osobiście 
pofatyguje i przejrzy Sobie fotogralie. Są blondyn 
ki, brunetki, szczupłe, bujne. = 

— Hop! hop!.. a z kimże mówię? 

— Biuro pośrednictwa małżzństw!... 

— Dziękuję, nie potrzebuję. 

— Co to znaczy „nie potrzebuję”. Zamówił pat 
najwyraźniej w tamtym tygodniu. U nas obsatalun* 
ki nie mogą być odwoływane. Ładnieby wygląda? 
ia masza firma! 


w jędrnej caliźnie, poniechywaiy reszty, póki 119 
zgniła, 

A snać sprzykrzył sobie sad to rodzenie bez ca 
lu, bo od jakiegoś czasu coraz to mni-j pocz 
miotać płodu. Coraz to rzadziaj przeglądały p% 
przez zgiełkliwą zieloność liści czerwone od zd 
wia jabłka, gruszki, coraz skąpiej powlakały sił 
siną zabarwą owoce śliw. Wzgardzona dary z 
bów jakby wstydem zdjęte chowały się w gia} 
nieskore wychylić się z ciemni 

Tylko jabłoń koło kostnicy, co jej Grzela z wnt 
ką zażywał rodziła jak wprzódy i hojniəj Tak 
jabłek nikt podobno nie jadał w okolicy Duże Pf. 
ły jak głowa dziecka, soczyste i sypkie aż dziwna” 
Cóż, kiedy reszta drzew wypłonniała? 

Gryzł się cmentarny tem wielce i w głowę sy 
chodził, dlaczego, Duszę radby oddał, by klęsce 7% 
radzić. Więc gaoil glebę, przesalzał, mirz vił, © 
woził ezarnoziemem — wszystko napróżno: w 0% 
bliższą jesień ledwo parę jabłek i gruszek błąkał” 
się samotnia po osrnętniałych drzewach, p 

I coraz ciszej i smutniej byoł ma starem cme? 
tarzysku. — Dawniej, bywało, zwabione kraśniej® 
pośród listowia przynętą wilgi, kosy, szare jak Fw 
piół pośmieciuszki zlatywały chmaram* międ 
groby i świergotały dzicń cały do nocy. Na wiz 
się znęcone kuszącą wonią miodów spływały e 
przejrzystych skrzydełkach pszczoły-pracownice eż 
ły kwiat wiśni, jabłoni, pobrzękując £ 
Teraz obojętnie mkuęły mimo, szybując na 
gdzie czekała obfitsza zastawa. 

Tylko piosenka Magdusi wędrującej wśrod 
śpionych mogiłek  przerywała ciszę odlud?, 
Dziewczyna rzuciła pieśni tęskne, przejęte cichym 
smutkiem ogrojca: drgał w nich żal nieziszczoli wę 
nadziei į ból rozwianego szczęścia, co w dm; 
umarło. Była czującą duszą cmentarn2go sad ną 
tych, co w nim spoczęli. Umarłych swoich 7 „7 
po imieniu i dla każdego święcila smstne 
minki. Pod kochającą jej dłonią  zabarwiły 
kurhanki dziecie krzakami róż, jaśminu, obłe 
pełzającemi skrętami skrętami rozchodnika 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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— Jaka firma? 

— Niby to pan nie wiesz? „Ziebadowicz i S-ka". 
Zamówi pan u nas wannę. 

— Pamyłka! zte połączenie!.. Ja nie potrzebuję 
wanny -= | 

— , mnie ko to obchodzi, że pan nia potrze- 
bujes panny? My nie jesteśmy hanadlacrzami ży» 
wege towaru! i 

-— Tylko czego? 

_ To bezczelność! Łączysz się pan z Zakładem 
wyhowawczym dla młodych szlachciansk, i żąe 
dz panny!... 

— Przepraszam! złe połączenie!.,, 

— A więc będziesz na „pe“? — słyszę słodki 
łosik znowu. r 

— Będę na p, T, S, t.. 

— Ach! ty figlarzu!., Czy wiesz, że mama się 
czegoś domyślal.. Co mam powiedzieć, gdy mnie 
zapyta? Wyprę się i koniec. 

— Bardzo słusznie! wyprzyj się! Ale teraz odstaw 
słuchawkę, bo "połączenie mylne! 

— Ach mój Boże!. ale pan mnie nie zdradzi? 
— Mam coś lepszego do roboty!.. Adjel.. 

Oto macie Państwo obrazek wierny i prawdzi» 
wy z dziedziny Królestwa telefonów!... Kruk. 


Dar Zaduszny. 


Ojcze, zmarty w czas klęski minionej, 
zapomnianej już dziś” w zawierusze. 
a ponurej jak żałobne dzwony, 


żeś mi w duszę wszoptywał marzenia 
o wolności, -— żeś podnosił duszę 
» wiara w Los, co złą (dolę odmienia, — 


Żeś kłudł w usta me słoneczną mowę — = 
dziś, gdy świeci mam wolności słońce 
na grób niogę:ć kwiaty purpurowe, > 


aby oczy twe szczęście ujrzały... 
Kładę kwiaty tryumfem płonące, 
purpurowe kwiaty na grób biały. 
Henryk Jaszkiewicz. 
||. o "| WUNNNEW= umi aj 


Chwila bieżąca. 


Kalendarzyk: 
Huberta b. 
Wschód słońca: 7'52 
Zachód słońca: 5'34 
Długość dnia: 9'42 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 
Czwartek: „Salome“ i „Tragedya florencka" 
Piątek: „Zaduszki“, 

Soboia: „Salome“ £ „Trazedya florencka", 
TEATn M. Or-cuA I vEtnLIKA 
Czwartek: „Księżniczka czardasza“, 
Piątek: „Faust”, 
TEATR BAGATELA 
Czwartek: „Dr Stieglitz“, 
Piątek: „Dr Stieglitz". 
Sobota: „Dr Suieglitz", 
OFruuTKA NOWOŚCI 
Czwartek: „Zuza“. 

WYKŁADY ZWIĄZKU LITERATÓW W DOMU 
ARTYSTÓW (PLAC ŚW. DUCHA). 
Czwartek. Józef Flach: „Wywotywacze duzshów* (z 
dziejów medyumizmu i szarlataneryi), cz. II. 
KOLLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH, RYNEK 
GŁÓWNY, LINIA A—B 39. 

Czwartek. prof. Uniw. Jagiel. Ignacy Chrzanowski: 

„Charakterystyka Odrodzenia i Oświecenia". 
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Odezwa Komitetu Wawelskiego, 


Komiłet wawelski ogłasza następującą odezwę: 

długoletniego zaniedbania i opuszczenia nasz 
królewski Wawel dzięki wspaniałej ofiarności spo- 
łeczeństwa przybiera teraz godną swəj wielkiej 
Przeszłości szatę, Od roku 1905, odkąd noga na 
leżdzcy opuściła Wawel, rozpoczęły się słudya 
Drzygotowawcze i badania historyczne nad prze- 
Bzłością budowli. Brak dostatecznych funduszów 

długoletnia wojna nie pozwoliły na intensywniej- 
Bzy postęp robót. Wyczerpany wojną skarb polski 
Rie mógł niestety przyjść z dostateczną pomocą 


Czwariek 
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dziełu odnowienia. W takiej chwili jednak zdrowy | 


Instynkt narodu nie zawiódi i na apel kierownika 
obój na Wawelu społeczeństwo polskie z wielką 
lednomyśinością i ofiarnością pospieszyło z wy- 
atnemi ofiarami na fundusz odnowienia. Ofiary 
są tem droższe i cenniejsze, że pochodzą w prze- 
ażnej części od sfer niezamożnych i od naszego 
alecznego wojska, od mteligencyi i mładzieży | 
elnej. Spodziewać się też należy, że za tym 
Przykładem pójdą takze i te sfery, które jeszcze 
Owiązkowi narodowemu nie uczyniły zadość 
dostatecznej mierze. A potrzeby Wawelu są je- 
= bardzo wielkie. Znajdujemy się bowiem do- 
ua © na poczntku robót. Komitet wyrażając swe 
z. Słębsze podziękowanie wszystkim ofiarodawcom 
dsry tak w gotówce, jak w dziełach sztuki, 
A, Że społeczeństwo nie us'anie w swej szlachet- 
ambieyi doprowadzenia dzieła odnowienia Wa- | 
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Olbrzymie pożary spowodowane wichura, 


Straszny pożar w Rakowicach. — Spłonzło 4 domy, 3 stozoły i 2 stanie 
oraz inwentarz. 


(ty Wezoraj popołudniu wybuchł wielki pożar 


w Rakowicach, olara którego padlo kilka za- | 


gród wraz z całym inwentarzem, s 

Ogień powstał w domu gospodarza Dwermic- 
kiago., prawdopodobnie: od iskry komimom ti. 
Niespodziewanie prędko stanęły w nałm'eniach 
wszystkie zakudowania Dwernickiego,  Ocień 
podsycany silnym, nawalnynt wichrem strawił 
w przeciągu kilku chwil: 2 domy, stodołę i staj- 

ę. 
Z tnzaskiem padały przepalone wiązamia, jedno 
za drupliem. rozpryskujac się w snomy iskier i 
grzebiąc w prmpiołąch cały prawie Sprzęt domo- 
wy (bo tylko minimalną część zdotano wyrato 
wać) oraz część inwentarza, Wkrótce morze pło- 
imieni przerzuciło się na budynki przyległe, a 
objęły w swe objęcia cały kompleks budynków, 
które spioneły dowziczetnie. Zaawiadom:omą o pa- 
zarze straż ogniowa natychmiast przybyła na 
miejsce pożaru w sile kilku plutonów. 

Akcya straży pożarnej miala na celu niedo- 
puszczenie do przeniesienia się oginia na budynki 


dalj położone. które stoja. w zwartych kom- 
pleksach oraz na młyn, kióremu również zagra- 
żało blizkio nicbezpieczeństwo, 

Dzięki nadzwyczaj wytężonej pracy straży 
ogniowej udalo się pożar zlokal zować, jednak- 
że pastwaą ognia radly oprócz zabudowań Dwer- 
nickiego: dom į stajnia Słamisawa Longa, sto- 


dcla Amtcniezo Siwka. Straty ida w miliony. 


Bizrzanów płonie. 


(t) Jak się dowiadujemy, wczoraj nad wieczo- 
rem wybuchł w Bierzanowie olbrzymi pożar W 
zabudowaniach GoSzciarsk'ch, po'ożonych nie- 
daleko dwerca kciejowego. Ogień, który pow- 
stał prawdomuxicbnie od iskry z koinina, objął 
w męmieniu oka całe ogspodarstwo, a podsyca- 
ny silnym wichrem przerzucił się na okoliczne 
domy i stodoię, Dotvchczas. jak nam donizsio- 
no. spłonęło kilkanaście qospodalsiw wraz z 
całym inwertarzem, 

Dalszych szczegółów brak. 


Aresztowanie niebezpiecznych bandytów. 


(t) Policyi krakowskiej udało się w ostatnich , czas której zdołali zrabować rzeczy na sumę 


dniach aresztować dwóch bardzo nm ebezpiecz- 
nych bandytów w osobach: Teofila Kantorka i 
Stanisława Susuła, Szeregowca 20 p. p. Areszito- 
wani bardyci dokonali przed niedawnym cza- 
sem bardzo śmialego napadu na dom Anny Ko- 
koszki, zam. przy ul. Czarnowiejskiej 1. 19, pod” 
=" 


welu do szozęśliwego końca. Tək wydatna ofiar- 
ność społeczeństwa stwierdza nietylko jego odczu- 
cie powagi i doniosłości zadania, lecz także jęst 
ona wyrazem usprawiedliwionego zaufania dla kie- 
rownika robót prof. dra Adolfa Szyszko Bohusza. 
Roboty, nad programem i wykonaniem których 
czuwa komitet odnowienia, prowadzone są planowo 
istoją na wysokości wymagań sztuki i nauki, fun- 
dusze zaś złożone przez społeczeństwo są celowo 
użyte. Talent i wiedza piof. Szyszko-Bohusza dają 
zupełną rękojmię, że wiekopomne dzieło odnowie- 
nia Wawelu odpowie godnie pokłudanym w nim 
nadziejom, 


/ Przewodniczący komitetu wawelskiego: Gabryel 


Narutowicz, minister robót publ, oraz podpisy 
wszystkich członków komitetu. 
=0 00 = 
Przygotowania do budowy Muzeum 
Narodowego. 


Wydział wykonawczy Komitetu odbył we 
środę posiedzenie. Wobec przyznania przez radę 
m. Krakowa gruntu pod budowę Wydział wyko- 
nawczy uchwalił jednomyślnie zwrócić się do prof. 
Szyszko-Bohusza o wykonanie planów szczegóło- 
wych pomnika Wolności. W myśl porozumienia 
się z prof. Bohuszem, plany mają być ukończone 
w kwietniu, tak aby w maju 1922 można było 
położyć kamień węgieiny pod budowę. Z kolei 
rozwinęła się dyskusya nad szeregiem kwestyj 
prac wstępnych do budowy. Po wyjaśnieniach wi- 
ceprezydentów Rollego i Sarego, piof. Szyszko- 
Bohusza, radcy W. Ostrowskiego oraz po wyja- 
śnieniach prawniczych dra Ehrenpreisa, załecono 
sekcyi budo wlanej Komitetu bezpośrednie przystą- 
pienie do prac wstępnych (oparkanienie terenu bu- 
dowlanego, ustawienie sz0op na materyai budowla- 
ny, sprawy ofert, zbadanie terenu, duprowadzenie 
wodociągu itd.). Następnie generalny sekretarz 
komitetu red. Grzywiński p. zedstawił szereg spraw 
bieżących (sprawa odezwy Komitetu, organizacya 
propagandy zagranicą, sprawy finansowe itd.) oraz 
wnioski i zapytania poszczególnych sekcyj. W spra- 
wach tych powzięto odpowiednie uchwały. 

—000— 
Z TEATRU J, SŁOWACKIEGO. Dzisiaj wraca 
na afisz przetwana w pełni powodzenia „Sałowne'* 


Osk. Wilde'a i „Trazedya florencka", która powtów 
rzora będzie w sobote 5 bm. Jutrzejsze przedsta- 


'wienie nowości Stef. Grabińskiego zakupił „Zwiąs 


zek urzędników Nuza”, na które przedstawianie kas 
sa biletów nie sprzedaje. W niedziele popołudniu 
„Zaduszki“ celem zapoznanią mubliczności z Noe 
wym utworem Stef. Grabińskieso, 

MIEJSKI TEATR OPERA I OPERETKA, W dzi- 


siejszyin przedstawisniu „Księżniczki czardasza” 
bierze udział znów artysta Opery p. Krugłowzki. 
którego występy w tej operetee stały się prawe 


dziwą sensacyą. bardzo rzadko widziany zachwyt 
z powodu świetnego popisu znakomitego tego ar: 
tysty i doskonale przez cAłV zespół wykonanej cas 
lości Jutro w piątek 4 bm. w „Fanście* wystapia 
pp.: Jefimcewa. Kniawinin i Cortilli. 

Z TEATRU „BAGATELA. „Dr stieglitz“ kome 
dya fumilijaa av trzech aktaci raina Friedman 
stała się dzięki świetnemu wy aiu nosa atrak 
cyą z pp. Berskim i Zbuckin olach gzłównycli 
i grana będzie przez cały. ten tepny (tydzień, 


1 i pół miliona marek, 

"Prócz tego aresztowani maig caly szerag wiel 
kich przestępstw na sumieniu. 

Bandyci stawiali vodezas aresztowania har- 
dzo siłny opór, tak, że niusiano ich zakuć w kaj- 
dany, celem uni. możliwienią jm ucieczki. 


BTL dla m y CYT TE EO ZPOW 


Z TEATRU „NOWOŚCI“, Niech mnie dyabli wer 
zmą , operetka kcichweina, która ukaże się jako 
najbliższa premiera w teatrze „Nowości* będzie tes 
matem rozmów w Krakowie. Wspaniała wystawa 
dorówna z pewnoscią uagranicznym, a Sszzz.:g)lnie 
akt II. Dowcipne libretto, przepiękna muzyka, wiel: 
ki balet zapewnia tei operetce tosarnu powodzanie 
co i za granicą, Dziś we czwartek „Zuza“, Gościne 
ne występv Miłowskiej rozpoczną sie w sobotę.. 

ANNA KARENINA klasyczny romans genialne: 
go Lwa Tołstoja doczekał się spobularyzowania na 
międzynarodowy język filmowv. 'Wybo:nv teatr 
świetlny kino „Warszawa“ zaprodukował nam w 
całej świetności to nieśmiertelne arcydzieło. Przyr 
znać trzeba, że rzeczy tak wystawionej nie widzies 
liśmv dawno na ekranach. Zdjęcia nieposzlakowas 
nej czystości, napisy i obiaśnienia akcvi w popra: 
wnej literackiej formie. świetnie «iostogowana mus 
zyka towarzysząca obrazom a wykonana przez do- 
borową orkiestrę sałonową mod batutą znanego 
muzyka kapelmistrza Opczyńskiego — to że tak 
powiemy zewnętrzne zalety ostatniej reprezentacyi 
kina Warszawa (Stradom 15). Artyści filmowi 
grają znakomicie a wśród nich króluje erwiazda 
filmowo iia Mara nasze roduczka, występująca 
w roli tytułowej, która jest kodna następczynią 
słynnej Mii May, Warto w tem wykonaniu widzieć 
„Annę Kareninę"l 

(T) ZAKOŃCZENIE ZJAZDU HARCERSKIEGO. 
Onesgdaj zakończył sie trzydniowy zjazd Naczelnej 
Rady harcerstwa. Pięknym epizodem była rewia 
drużyn harcarskich krakowskich w obecności gen. 
Hallera, który sam osobiście kierował zabawami 
riajmłodszych harcerzy i harcerek. Drużyny przy 
aźwiękach orkiestry 20 p. p., grającej różne marsze, 
przedefilowara przez błonia w karnym, regu'araym 
szyku. Obecni na rewii gen. Tronyo i gen. Osiński 
podziwiali dzidrską postawę harcerzy i sprawne 
ich rucny. 


Z ŻYCIA ESPERANTYSTÓW KRAKOWSKICH. 
Na walnam zgromadzeniu krakowskiego towarzye 
stwa „Esperanio“, które odbyło się onegdaj, Wya 
brano prezesem towarzystwa p inż. Edwarda 
Kosteckiego, dvrektora państwowej szkoły przes 
mysłowej. Dotychczasowy prozs i pierwszy czło- 
nek honorowy prof. Odo Buiwid złożył prezysurę 
wskutek przeniesienia się na ktałe do Warszawy. 
Do wydziału weszli ponadto: pp. adw. dr Leon 
Rosenstock jako wiceprezes, Juliusz Kriss ljako se 
kretarz, bronisław Kuhl jako skarbnik, R. Weinsz 
berg jako bibliotekarka, oraz S. Mudnicki, dr M. 
Blassherg, M. Piotrowski i L. Dreher. Nowy lokal 
Towarzystwa mieści sie przy k:licy Sławkowskiej 
6, 1. p.: dyżury odbywaja się codziennie od godz 
19—29 W poniedzialki i azwantki od godz. 19 do 
20 prowadzi towarzystwa kurs speranta. na któ: 
ry wpisało się dotychczas 60 osób. B.alsze wpisy 
przyjmuje się codziennie w godzinach dvżurowyvch. 
Opłata miesieczna wynosi tylko 230 warek., W r. 
1923 odbędzie się w Warszawie wsztcnświatowy 
kongres Esperantystów, podobnie jak w r. 8912 w 
Krakowie. i 

W KRAKOWSKIEM TOWARZYSTWIE TECHN, 
CZNEM ul. Straszewskiego 25, wygłosi w piątek 
dnia % listopada ibm. o godiznie 7 wieczór p. prof. 
dr Jan Krause referat na remat: „Sprawa kreowa: 
nia Politechniki w Krakowie", 

WIELKI BAL W SOKOLE. z wieloma atrakz 
cyami, na dochód Domu rodzinnego im. T. Ko 
ściuszki dla sierot po żolnierzach polskich pdbes 
lzie się dnia 5 listovada. Lrzygrvwać będzie mus 
“ka wojskowa. Buiei pod zarządem firmy . Has 
veika. Bilet wstepu od osoby z oblatą magistrace 

a Mk. 620, Bilety wczośniej nabywać można u 

Pana Rudnickiezn w sklepie Rynek, Linia A—B. 

czątek punktualnie o godz, Ji wieczór. 

m USTIŁOWANY RAFUNEK NA CMENTARZU. 

zystając z olbrzymiego R natłoku na cmentarzu , 
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Rakowickim jakiś wyrostek usiłował wyrwać p. Zo» | kadziesiat czy kilkaset tysięcy marek, Trzaba 


fii Porzyckiej torebkę z pieniędzmi. -Pani P. poz 
chwyciła rabusia za rękę i poczęła wzywać pomos= 
cy. W jednej ehwiłi otoczono zuchwałego złodzieja, 
któremu przy tej sposobności wymierzono dotkli= 
wa karę doraźną. Zanim jednak zdołano sprowas 
dzić policyanta -— rabusiowi udało się wyrwać i 
umknąć. 

KONIEC STRAJKU NAUCZYCIELI. Na  Zjeź: 
dzie delegatów Gron. naucz. szkół przemysłowych, 
uzupelniających zawodowych i handiowych w Ma- 
łopelsee. zwołanem w dniu 1 bm. przez sekcyę 
„Qgniska, nauczycielskiego", postanowiono naukę w 
iych szkołach podjać w najbliższych dniach. 

ID NAPAD NA B:-.GSZKANIG UZIEKANA UNI: 
WERRYVTEWU W KRAKOWIE. Onegdaj nad wie: 

sem pod okna mieszkania dziekana wydziału 
praw. uniwersytetu Jag. dra Kumanicckiego zam. 
wzy ul, Pędzichow 12, podszedł jakiś meżczyzna, 
4 wyraźnym zamiarem włamania sie do wnętrza 
przeca — okno. Kiedy osobnik ów począł manipulos 
wać około szyby ckiennej. znajdujące się wewnątrz 
mieszania dzieci poczeły wzywać pomocy dornoa 
wników i policyi. Jednakże młodziej nie okazał zas 
migru oćdalenia się. Po kilku chwilach rozpaczlia 
wego wyczekiwania nadbviegł prof. Kumaniecki, 
kiórv pojawszy w lot sytuacvę krzyknał w kieruna 
ku okna: „Ouejść bo strzelam!” — mo chwili zuś 
zbliżył się do drugiego okna i wezwał pomocy po- 
lievi. Włamywacz widząc, że sytnacya poczyna być 
groźniejsza uznał za stosowne ulotnić się. Nadchozs 


dzący  molicyamt zdołał jednak przyłapać „02 
wego włamyawcza, którym jest 24-letni Antoni 


Grzybek. tokarz z zawodu. Grzybka osalzono w 
aresztach. Śledztwo w toku. ; i A 
(ty CZYJE KSIĄŻKI? Na schodach mieszkania 
Rafala Landaua zam. przy ul. Gertrudy 9, znales 
ziopo sześć książek w języku niemieckim, fran- 
cuskim f polskim Książki te odebrać można w 
aresztach qolicyjnych. s 
(t) KRADZIEŻ PIENIĘDZY W KASIE. Policya 
krak. aresztowała Antoniego Grzegorskiezo lat 31, 
rodem z Będzina z zawodu 'felczena zamieszkałego 
stale vrzy ul. Poselskiej 22. za usiłowana kradzież 
paczki banknotów jzawierającej 309.000 marek Z 
kieszeni palta przy okienku kasy pożyczkowej. Poz 
szkodowany p. Sosnowski spostrzegł kradzież w 


i ał Grzegorskiego w ręce policvi. 
ED WŁAMANIE DO ZAKŁADU ANATOMII OPI- 
SOWEJ. Jak się dowiadujemy oncgilaj włamali 
sie nicznani sprawcy do zakładu anatomii opiso- 
wej przy ul. Kopernika 42. i skradli z magazynów 
znaczną ilość darów «merykańskich a to: garderos 
bę i obuwie wartości 200.000 mk. Za sprawcami Zas 


d kiwamie. 
CZ) MILIONOWA KRADZIEŻ, OBUWIA, Do fir: 


my Józefa Ormńiana i Szymona przy ul. Lubicz 5, 
wlamałi się onegdaj miewyśledzeni sprawcy i zra- 
bowali 74 par trzewików wartości miliona marek. 


ZE SPORTU. 


„POLSKI ZWIĄZEK ŁYŻWIARSKI". Z inicvaty: 
wy lwowskiego towarzystwa łyżwiarskiego — 7202 
wiązano dnia W października br. na walnem zgro- 
madzeniu towarzystw łyżwiarskich „Polski zwią- 
zek łyźwiarski', do którego przystąpiły: Warszawa 
skie Towarzystwo łyżwiarskie, Wileńskie Towarzys 
stwo łyżwiarskie i Lwowskie Towarzystwo łyżwiąr- 
skie. Siedziba P. Z. łyżwiarskiego iest we Eon 
J jąc program na najbliższy sczom, postanoz 
wibo «dać rad dźeńie zawodów dla całej Polski 
w jeździe sztucznej i szybkiej wraz z mistrzostwa: 
mi Polski „Warszawskiemu towarzystwu łyżwiacz 
skiemu*, ponadto zobowiązana tow. łyżw, warszaw- 
skie, lwowskie i wilenskie do urzadzenia w nade 
chodzacym sezonie najmniej po ladnym meetingu 
lokalnym. Adres „Pol. Zw. łyżw.", Lwów ul. Peł. 


czyńska 57. o 


Z mętów wielkomiejskich. 


DOM SCHADZEK W ŚRÓDMIEŚCIU. — POD 

PCZOREM SEANSÓW SPIRYTYSTYCZNYCH. 

OBRABOWANIE ŻONY KUPCA, — DAWNA 

AGENTKA „OCHRANY“ — WŁAŚCICIELKĄ 
DOMU JASKINI ROZPUSTY. 


Za kulisami życia warszawskiego dzieją się 
niekiedy rzeczy, przewyższające  potwornością 
najfantastyczmiejsze pomysły sensacyjnych po- 
wieściopisarzy, wi. 

W Warszawie, w śródmieściu, istnieie z Kom- 
fortem urzadzony dom schadzek, którego wła- 
śgicielką jest „banonowa” M, żona z. gene- 
rala rosyjskiego, W jej salonach dzieją Się rze- 
czy bardzo drastyczne. 

Schadzi się tam „kiebieskie ptactwo" Warsza- 
"wy ma „uczty“. Ziwalbia się na nie kobiety z 
„łepszegu towarzystwa“ pod pretekstem seansów 
spiry tystycoznych. | 

Cz»m się te eksperymenty kończą — niech u- 
płastyczni wypadek, który zdarzył się tydzień 
temu, 

Pewna dama, żona jednego a warszawskich 
kupców. poznała się z „acientką* pami harono- 
wej. „Agentka”, wybadawszy, że ofiarą jej lubi 
seryn.nie seanse spirytystyczne, zaproponowała 
jej „wieczór* u baronowej, W tajemnicy przed, 
męż m, zostawiwszy w domu diwoje dzieci, ama- 
| rka scansów spirytystyczmych poszła NA „3a- 
2s“ i do dziś mie wróciła do domu. mimo, że 
iwi blisko dziesięć dni od tego czasu minęło. 
Lóż się pokazuje? 

Gdy rozpoczął się seans zjawił sie „duch“ 
zmarłoj przed kilkunastu laty matki żony kup- 
caoz która „duch“ wszedł w rozmowę. W czasie 
“ansu „medyum“ zemdlało i przyszło do świa- 
domosści dopiero nad ranem. Co się przez tę noc 
działo, pani ta podobmo nie nie wie, Dość, że ka- 
duo jej uregulować rachunek, wynoszący, kil- 


było zapłacić za ciestka mo 1000 marek sztuka, 
ma likier również coś 1000 marek xa k eliszek i 
t. p. Gav zwolenniczka spirytyzmu nie miała 
przy sobie żedanej gotówki. wówczas oświad 
czono jej, że skoro przyszła na „zabawę“ do do- 
mu schadzek z kochankiem, kazała podawać na 
swój rachnek trunki, to należytość musi być u 
regulowana., jak również musi ona za wynaję! 

pokój na noc zapłacić. W przeciwnym razie za- 
grożo jej zawiadomien em męża, który winien 
za nią rachunek uregulować, 

Na taka grożbę wciągnięta w sidła ofiara 
sprzedała za k.lkaset tysięcy marek posiadana 
przy sobie biżuweyę, której miała wiele, oświad- 
czono jej bowiem gdy otrzymywała zaproszenie 
na „seans“, aby wzięła z sobą duzo «tota, gdyż 
metale, posiadając sile magnetyczną,  predzel 
przywołują „duchy“. 

Wciasłnieta w sidła „ofiara“ boi sie wrócić do 
domu, a właścicielka salonów, obawiając się ró 
wni:ż ujawnienia swych machinacyj, „ofiarę* 
swą gdzies ulokowałh. 

Mąż sądząc, że żona mu uciekła, zawiadomił 
policyę, która wszczęła za „zbieglą* poszukiwa- 
nia, 

Zaznaczyć wypada, że pani baronowa jest w 
Warszawie znaną oddawna i oddawna też upra 
wią swój niecny proceder. 

Jeszcze za czasów rosyjskich jeden z reporte- 
rów warszawskich zbadał tajem'yce salonów 
baronowej i opisał, Nie mógł się jednak docze- 
kać wydrukowania tego Interweniował wiec w 
redakcyi i wówczas oświadczongo mu, ż3 cenzu- 
ra rosyjska wiadomość tę wykreślita, Cen:uru 
zapytema o przyczynę skreślenia tak ważnej. a 
tak niepolitycznej notatki, oświadczyła, że salo- 
ny pani baronowej, to ekspozytura „ochrany“. 

Chyba najwyższy czas, abv policva warszaw- 
ska zainteresowała sie bliżej ta panią! 


"Morderstwa przy pomocy 
bakcyli tyfusu. 


(m:m) Opinia szerokich sfer Paryża jest zes 
lekiryzowana wysoce sensacyjnym procese:n o 
o trucicielstwo, który się toczy obecnie piimad 
paryskim trybunałem przysięgłych. Bohater 
procesu, Henryk Girard, to zbrodniarz niezwys 
kłego bądź co bądź typu. Girard, który pochos 
dzi z bardzo inteligentnej j poważanej rodzjny, 
we wczesiej miodości zbłądził na drogi wystęa 
pku i zbrodmi. „Przyjaciół“ i znajomych, któe 
rych zdołał namówić do ubezpiączenia na ży: 
cie lub sam bez ich wiedzy, posługując się sfałe 
szowanymi dokumentami, tubezpieczonych pos 
zbawiał życia w ten sposób, że zaszczepiał im 
bakcyłe tyfusu. Pomocnikami jego w tem zbmos 
dniczem dziele były dwie kobiety: Janina Drou 
hin i Jozefirca Douteau. Panna Drouhin praroe 
wała w aptece i dostarczała Ginardowi tatacizn 
i kultur bakcyli. 

Pienwszą ofiarą Girarda był pawien rantyer, 
mazwiskiem Pernotte, ubezpieczony na tikbwotę 
125.000 franków. Girard próbował najpierw za: 
bić rentyena i jego rodzinę tyfusem, dając im 
do picia zatrutą bakcylami wodę. Kiedy ten 
eksperyment mie powiódł się, Girard zabił swe: 
go „przyjaciela, wstrzykując mu silną ioksynę 
chorobową. Sumę ubezpieczoną podjął Girard 
bez trudności. Analogicznych zbrodni dopuścił 
się Girard kilkanaście razy. 

Sam Girard umarł w więzieniu  śledzzem. 
Przed sądem stają jego obie pomocnice, o zas 
razem kochanki. 
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Dział ekonomiczny. 


Sprawa utrudnień przywozuzNiemiec 


Wobec możliwości rozpoczęcia  pertraktacyj z 
rządem niemieckim, w których byłyby zapewne 
między in, uwzględnione również i kwestye gospos 
darcze, „Centralny związek polskiego przemysłu, 
górnictwa, handlu i finansów" przystępuje do zgru- 
powania niezbędnych materyałów w celu mstalenia 
najpilniejszych postulatów przemysłu i handln z 
tej dziedziny, jakie w pertraktacyach należałoby 
wysunąć. [W myśl powyższego Związek uprasza 
członków o łaskawe zakomunikowanie nam ich 
głównych dezyderatów, a  przedewszystkian œo 
wskazanie, czy istotnie przy sprowadzaniu towa. 
rów z Niemiec natrafiają na powaźne i rozmyślnie 
pod adresem Polski stosowane utrudnienia wywo: 
zu i w jakiej formie utrudnienia te się przejawina 


ją, oraz Jakie Środki są przedsiębrane w celu ich , 


usunięcia. Szczególny nacisk kładziemy na zebra- 
nie dowodów o konkretnych wypadkach utrudnień, 
jakie napotkali poszczególni kupcy fi przemysłow: 
ey. Zaznaczamy, że żadne zakazy urzędowe w 
Niemczech nie istnieją, jednak według posiadanych 
przez nas informacyj władze nieminckie starają się 
wywóz do Polski utrudniać i zasadniszo pozwoleń 


nie udzielają. 
—o00— 
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Numer 306 


Ruch giełdowy. 


Giełda krakowska z 2 listopada 


| Waluia markowa 
iolówka wad naivi J tzek, przecazy woi | 
Waluty I dewizy. | ammo | mein | kupna | sprzedaz  |Danscya 
ołary St. Zied. | 2500-— | 30u0-— | 2500 — |3000-—| —_ 
"ranki tranc. „| 200— | 230 —|| 210— | 24U0—| ==. 
«+  Szwaje, —— =- -a im | m 
sunty szterlin. | —— = "| m=—| m—— 
laiki niemiec. | 15—| 20—| 18—| 23—| 2050 
'orony austr. —80| — 93| —:60) —'80 [068-078 
„ czesko-sł.|| 26—| 8v—i 30—| 85—| 3350| 
Waluta markowa 
Akcye bankowe. otiar.  żadanu | Tranzakcya 
Bank Przemysł. I—IV em. | 7u0—| 80Uz— 
å 5 V em. łom — 
Bank Hipoteczny .....| 975— | 1025— | 1000- 250 
ank Małopolski. sss sa 650:— | 700— 
„iemsxi Bank Kredyt. .. || 600— | 7u0— 
'owsżechny bank Kredyt. | 350'— | 425— 
Bank 4, dla Kresow,Łańcut | 6U0—| 7v06r— 
Akcyg tow. handi, i przem. | 
P.T, H. |—1V em. ..... 900 — | 1000— 
„Elibor* —Ł.J. Borkowski“ mm | | m” 
AI R „0 oe SKANIE 028 — | 340— 
Bolski CIOD 2. saa aaa LO" — | 1LUU— 1100:— 
C. Huriwig, Poznań. .., —=—| == 
Zegluga Puista .. « „|| 400 — | 450— 4i 
Zieleniewski I—lil em. B0UU'-= | B5U0— 
H. Cegielski, Poznań .. . || żbu0— | 4u00: — tyuu =: | 
Warsz. Parowozy l=llem. | I450*— | luU = | 14,u—iluU 
ALGMIESZYA, «li e | 800 — I 10,060 — 
„Trzebinia* [—1V em. 4000" — | 4300 — 
„OBOK: . . o ana e" > u eas 110U— ! 1300- 
AUlomot0t aea e ens aene —_* -æ — | 
Portland: Cem. Szczakowa —— | == 
Uórka asao « « ule Fb ' ają — = 
S ersa „daaa-aad 2. 11000 — | 11.523 — 
lepege |. ++ 144. „. . |6:U0 — | 7200*— | 7000—7400 | 
Polska NaN.. au0u— | 2200 — 3 
iestr. Siorsza l—ili em. | iõuu'— | 10.0 — 164 — 
eE a A E O aa =" peame 
Laret o Skaś "Or SW EWĄ 1300— | 1500*— 
liuszcze Trzebinia .. .. || 500v — |5.00—|  5150— 
„Kracus* IV em., „., 400 — | 4200 — 
Porcelana Cmielów .,,, —— —"— 
Fabr. cukru w Chodorowie | :900— | 3250— | 3250 —-=069 | 


i i 

Lwów 2 bm. (PAT) Ciełda lwowska. Ruble rars 
skie setki —., pićseiki 150, 190. Rubie uumskie tyz 
siączki 50, 70. po 200: 50, 50. karbowisiice t,ziączki 
3.65, Grzywny po 500 i wyżej: 6, 10, 100 franków 
francuskich 210, 240, 100. franków  szwajzarskieh 


550, 600, wunty szterliagi 12000. 13000, Dolary kanc 


dyjskie 2400, 2700. Dolary amerykańskie zduj, 3430, 
Marki niemieckie tysłączki 15, 19, stuki ló, 15. dry 
bne 13, 17. Lai rumunskie 19. 25. Ler drobne T% 
22, Liry wioskie 110, 130, Korony czeskie 30 34, 
Kcrony austryackie stzmiuiow. 0u5. 083 

Dawizy. Londyn 12000. 13009, Par, : 210, 2:0, Zus 
rych 600. 650, Praga 32, 36. trans. 3375 8%, Wios 
deń 0'375, 093, trans. 095. 0'88, Beriin 16. 26 Noeww 
Jork 2800. 3150. lMedyvlan ilu, 130, Bukaroszi 20, 25. 

Warszawa (PAT) 2. bm. Papiery wartuścii e, 6 
proc. m. Warszawy trans.:II6, Listy zastawee 44% 
pół proc. ziemskie za 100 rubli trans 336 390, Ti 
sty zastawne 4 i pół proc: za 100 marek trans, 
80, 3 proc. m. Warszawy traas. v30. 380, żądado 
395. poszukiw. 378. 

Waluty. Dolary Stanów Zjednoczonych gotówka 
trans. 3100. 3100, Franki francuskie gotówka tra 1%. 
21U, czeki trans. 223. Funty szterlingi czeki trans. 
123860, 12450. sprzed. 12500. kuvno 12150 Nowy Jork 
czeki trans. 3100, 3000, sprzedaż 3000. kurno 2900, 
Marki niemieckie gotówka trans, 1750 czeki trans. 
1812 i pół, Korony austryackie czeki trans. 31'25, 
Liry gotówka trans. 1%0, 

Akcye. Bank dyskontowy w Warszawie 2625, 2650, 
Bank handlowy 2175. Kredytowy warszawski E300, 
Lilpop, Rau, Lewenstein 3000, 2575, 2900, Rudzki 
4400, 4000, Starachowice 2050. 1950, 2 emis, 2025, 
1875, 1925, Tow. zakład. żyrard,. 49500, Flandel i ż:= 
gluga 1400, Borkowski 1150, 1100, Warszawska fas 
bryka cukru 19500, 19000. Ostrowieckie zakłady 
4600, 4950. Polska nafta 2225, 2325, Przemysł drze 
wny i handel 1600, 1575. 

Wiedeń 2 bm. (PAT) 'W obrotach prywatnych nos 
towamo dzisiaj markę polską 138. 

Wiedeń 2 bm. (PAT) Zamknięcie giełdy. Renta 
majowa 114, austr. renta koron. 114 renta lutowa 
115, weęg. renta koron. 935, Losy tureckie 17309, 
Priorytety kolei połudn. 8140, Anelobank 1540. Ban- 

erein 4650, Austr. zakład kredyt. 6500 Bank depos 
yztowy 2599, Laenderbank 9390. Merkury 3250, 
Unionbank 4830, Bank obrotowy 2260, Zivnosteaska 
16950, Lwów—Czerniowce 13100, Koleje austr. 21630, 
Kolej południowa 7320. Alpinv 26300. Berg und 
Huetten 67500, Krupp 11500. Huta Poldi 23090. 
Praskie Tow. przem. żelazn. 65000, Rima 15900, Skoz 
da 25500, Apollo 25000, Fapto 44700. Galic. Karpaty 
300.000. Galicya 300.000, K 

Praga ? bm. (PAT) Kursa dewiz. Berlin 55. Wars 
szawa 287 i pół. 3'47 i pól, Marka niemiecka 55, 
Marka polska 267, 3'27. 

Zurych 2 bm. (PAT) W Zurychu motowano Mar- 
kę polska 0'16. 

Zurych 2 bm. (PAT) Końcowe kursa dewiz. Bers 
lin 285. Holandva 18475, Nowy Jork 541. Londyn 
21 .19. Paryż 3980. Medyolan 21/85, Bruksela 38'30. 
Kopenhaga 10050. Sztokholm 124, Chrvstvan:a 73, 

Madryt 1250. Buenos Avres 175. Praga 5,10. Budas 
| peszt 0'67, Zagrzeb 150, Bukareszt nę Warszawa 
H 


0:15, Wiedeń 0'25. ausir. stemplow. 
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Numer 300 


JESZ 


LUDWIK STASIAK. 


Tam, gdzie dziś Berlin. | 
Powiesć z dziejów wymordowanych ` 


narodów. 51 | 


Gdy Mieszko zawarł pokój z cesarstwem i do 
przymierza ze świętem rzymskiem  pańsiwem 
się nakłonił, wrócła większa część ieńców do 
domu, prócz garści żolmierzy, którzy z Hawelan-_ 
kami się pożeniwszy. zostali wśród pobratym= 
czego słowiańskiego ludu, Do ich chat spieszy 
prawie codzień hrabianka Oda, z ich pomoca 
wyrazy na świętej książce spisane zrozumieć i 
przeczytać się stara, ich języka się uczy. z nimi 
razem sie modli: 

— Ojcze nasz. któryś iest 
świeć się Twe imię... 

b s . . . . . 


na  niebiesiech. 


Pod krucyfiksem po polsku teraz Oda modli- 
twy mówi. smutkiem porzkim napawając vica, 
który nad szaienstwem swej dorodne córki Dū- 
leie. pojąć nie mogąc co się z nia Stało co się 
dzieje w jei duszy. 

* + LJ 

W jasny dzień wrześniowy zerwała. się bra- 
bianka ze wschodem słońca z łoża. Dwór wszy- 
sek jeszcze spał, gdy ona biegła do krynicy, 
abr w źródlanej, przeczystej umyć się "wodzie, 
dwór zaledwie zbudził się ze snu, gdy ona W 
drogie jedwabne szaty ubrana trefila włosy, 
sznury pereł i bursztynów na szyję zakladała. 
Nikt się temu już nie dziwi, znane jej cudactwa, 
wiadome wszystkim życie na opak, niepodobne 
do reszty otaczającecio ja świata. 

Całe rano niespokojnie bo pokojach chodziła, 
miejsca sobie znaleść nie mogac, w okna zaglą- 
dając, przed lusirem włosv swe prześliczne po- 
prawiając. 


wGONIEC KRAKOWSKI" 


cerstwo przemyślności cieśli, widzieczne, że mi- 
stermy przyrząd czas słoneczny znaczy. 

Pod zegarein stoi dziś hrabianka Oda, piękne 
oczy niecierpliwie na cień żelaza patrzą. śladzą 
ruch jego ciekawie, Różowa rączką pnzysłania 
krasawica powieki. patrzy na słonko, wiśniowe 
usteczka szepcą cicho: 

— Idżże prędzej ziote słoneczko, idź. 

A cień idzie powoli, bardzo powoli, krokiem 
żółwia lub ślimaka po ohreczy koła pelzając. 

Wreszcie nachyliło się stonko ku nadłab.kim 
lasom, opada zwolna ku dękom. co się ozermią 
za wodami Haweli. 

Koło hrabianki zjawił się rycerz Kiza 

== Czyś gotów? 

— Na twe rozkazy pani. 

— Nie widzi nas nikt? 

— Śledzę pilnie oczami, 

— Gdzie konie? 

— W olszynach czekają, 

— Dziś widzieć się muszę. 

— Słyszalem twój rozkaz hrabiamko, 

— Oto pamiatka dla ciebie rycerzu, 
Oda. rekę do Kizy wyciągając. 

Rycerz łakomie chwycił sakiewkę złota, choć 
bowiem ze znakomitego i wielkiego rodu pocho- 
dził, ziemi jednak nie mając. złotą monetę w 
wysokiej miał cenie, f -- 

— Wiernym ci aż do grobu. hrabianko. 

— Idź naprzód, 

— dh; 

— Za dziesięć pacierzy tam będę. 

— Czekam z oddanym człowiekiem. 

— Czy on ci wierny? .. 

— Eadź tego pewną pani, 

— Nie wie nikt? 

-— I nikt nigdy wiedzieć nie będzie. 

— Człowieka zapłać. 

— Djętv dla mnie złotem, wie zresztą, że pdy- 
by zdradził... A 

— Bożel!. 

— Bądź spokojną dostojna, On wie, że śladem 


rzekła 


Z południa wyszła hrabianka przededwór na | tajemmicy. wyszediby z ust jego ostatni dech, 


Błoneczku jasne, 

Na białej ścianie obróconej do słońca, cieśla 
cudacki, a jednak przemyślny i misterny instru- 
ment powiesił W galiznę modrzewiowych belek 
wbił gruby drut żelazny. mocno klamrami ssa- 
wbił vrubv drut zelaznv mitcno kiamrantii osu- 
druta nakreślił sadzą z olejem wymieszaną wiel- 
kie kolo. poczem w słonecznym dniu klepsydrę 
w ręce dzierżacć, jak nzutv cienia słonecznego na 
obwodzie koła znaczyć. W ten sposób powstał 
zegar. który nigdy nie myli. którv lepiej od pia- 
sku przesypującego się w szklanem dwoistem 
uaczyvniu godziny pokazuje, Dziwowało stę ry- 
fc am 


arm. 


raa ier aE e E eA ZAGR KRK CER 


|) Wyjaśnienia i porady w spra wach ogłoszeń zupełnie [R 
bezpłatnie w Administracyi, Kisaków, Dunajewskiego 7. psi 


PaE GOE 


r E EHR 


DROBNE OGŁOSZENIA _| 
[Worie Poszoy | Pyta yk tr 


tach techniczuych, poszukuje 

W'ysze przedsiębiorstwa prze- | posady na prowincyi lub Kra- 
mystowe w Krakowie po” | kowie. Łaskawe oferty skie- 
szukuje biegiego korespom |rować do Admin. „Gońca 
denta esperanckiego i angiel-; Krak.* pod „Technik“. 5810 
sklego. Warunki bardzo do- 
bre. Zgłoszenia pisemne wła- i [ff szechstronnie wytształcony 
śnuręcznie do Adm. „Gonca młody mężźczyzua, nie- 
Krak,“ pod „Spółka akcyjna |skazitelnego charakteru, z 
P. P. O. T.* 5312 | akadomickiem wykształce- 
s niem, z kilkunastoletnią pra- 
ktyką biurową w dziale prze- 
mysłowym, dobry organiza- 
tor i pedant, szuka odpowie- 
dniej posady — o ile możno 
ści na stanowisku kierują- 
cem — we wielkiem przed 
siębiorstwie przemysłowem 
iub instytucyi finansowej w 
Krakowie. Może przystąpić 
jako spólnik z większym ka- 
pitałem i współpracą. Oferty 
pisemne przyjmuje Admin. 
„Gońca Krakowskiego* dla 
„Rułynisty*. 5808 


Dłutynowany pedagog z grup, 

inatematyczno-przyrodni- 
czej, przyjmie posadę w szko: 
le sredniej w Królestwie lub 
Poznańskiem. Warunek mie- 
szkanie. Oferiy do Admin 
„Gońca Krak.* dla „Prote- 


oważna firma handlowa po- 

szukuje panny z dobrego 
omu, skromnej i nieskazi- 
teluej do ekspedycyi. Warun- 
1 dobre. Zgłoszenia pisemne 
do Adm. „Gońca Krak,“ pod 
„Praktyka”. 5813 
pannę piszącą biegle na ma- 

szynie ze znajomością ję- 
zyka polskiego i niemieckie- 
o w słowie i piśmie poszu- 

je wie.kie przedsiębiorstwo 
Zgłoszenia do Adm. „(Gońra 
słakowskiego* pod „Przed 
Siębiorstwo”. 5740 


Qotnej krawczyn| poszukuje 
șa Się do domu na 2 do 3 
godni za dobrem wyuagro- 
„*liem. Zgłoszenia do Adm. 


»dońca Krakowskiego“ pod « 
krawcowa", 4 8739 p m kg 
P zyjmą popołudniowe 2 lub 
3 godzinne jakiekolwiek 


| BGSAD SZUARBJĄ | 


Moda inteligentna panna ze 
M „SEednieja wykszta ceniem 

MIE guwernelkę na wsi 
sią ttiopolsee: lub Poznań- 
A k Udzieląć może nauki 
Mię “resu gimnuazyum huma- 

Iyczne go i realnego. La- 
sf; žgioszenia do Admin. 
m ga Uen pod szytą 

nić 5809 


zajęcie za dobrem wynagro- 
dzen em. Źgioszenia do Adm. 
„Gońca Kranowskiego* 
„Z. Z. 100“ 


pod 
5736 
[Mospodyni młoda, znająca się 
ua nagospodarstwie tak wiej- 
skim jak miejskim, umiejąca 
szyć, poszukuje natychmiast 
odpowiedniego zajęcia. Zgło- 
szenia do Admin. „(łońca* 
pod „Gospodyni“. 
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R bbb bdbdhdł db hrhoh tetbdódhaee ph rata ak Eth 

Oddział dła ogłoszeń otwarty od godz, 9—1 i od 4—7, 163 

Ceny ogłoszeń umieszczone są w naułówku. 
TF a 
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p” ATRYMONIALNE] tudy arystokrata, znudzou 
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— Cień wskazuje czwartą. 

— ldę... s 

Rycerz oddalił się, Ming) wnet bramę, minął 
most zwodzony, 

W kilka chwil znikła z pod zecaru i Oda. 

Samotrzeć leci przez jałowcowe pola hrabian- 
ka, włosy z wichrem israją, ogania oczy od roju 
mus:ek, które w upalnym wieczorze roiami się 
pleczą. do ócz wpadające Jak róża piękna, jak 
róża rozkwitła krasawica w pemi życia. szozy- 
tem blasku zajaśniała jej uroda, jak mal'ny 
usta kwitną białością lilii jaśnieje czolo, różą 
plona jagody. Przez zgrabną pierś przewiesiła 


OGŁOSZENIA 


jodem górnik udziela lek-, Mo sprzedania damsk e pan 
cyi matematyki i fizyki: M tofelki czarne Nr. 36, Oglą 
ze wszystkich klas gimna- | dac można od godz. 144—3 
zyalnych. Zgłoszenia do Adm. | popołudniu Czysta 6, I. p. na 
„Gońca Krak.“ 5744 ewo. 5900 


Msszrnę trykotarską nową na 
260 igieł ze wszystkimi 
przyborami sprzedam oka- 
zyjnie. Oglądać można co- 
dziennie od godz. 2—3 popoł. 
przy ul. Czystej 8, parter na 
lewo. 580 


M poczłowa zagrauiczne 

i polskie w dużej ilości 
sprzedam Auglikowi lub Ame- 
rykaninowi. Zgioszenia pi- 
semne pod „Filatelista* do 
Adm. „Gońca Krak.* 5802 


Sprzedam tanlo damskie bu- 
ciki czarne i półbuciki 
białe. Krupnicza 14, lik p. na 
prawo. y 5145 


Sprzedam kuchenkę gazową na 


1| „Płyty”. 


dwa płomienie. Wiadomość, 


w Redukcyi „Gońca Krak." 
od 11-—1 przed południem i 
od 56—8 popołudniu, 5818 


Qprzedam kilka par bucików | 


damskich noszonych 1 su- | POd „Rower“, 


i Kere suknig balową mało zni- 


kienki. Zgłoszenia do Adm. 
„Gońca Krakow.* pod „Stara 
sprzedaż“. 5734 


prawe nowe do nabycia 
okazyjme. Zapylamau pisem- 
ne pod „Mól książkowy“ da 
Admin. „Gońca”, 
| SPRZEDAM czarny koron- 
kuwy wierzch na suknię, 
Adres: Czysta 6 Ip, na lewo 
[od w pół do drugiej do trze- 
ciej. 


— — 


t UKIENKA aksamitna w €c¿0 


anni | A FĘGOGCA* pod „Z. Z. 
| Gm polskie beletrystyczne ! M.“ 


i 


Dłyty to Pathephonu używane 
lecz niezuiszczone kupię 
w każdej ilości. Oferty pi- 
semne z podaniem miejsca, 
dzie można oglądnąć do 
Admin. „Gońca Krak.“ pod 
5815 
Poszukuję do kupna maszynę 

do wytłaczania (sztaucow- 
nię) loko Kraków. Pisemne 
oferty do Admin. „Gońca” 
Krak. dla „EsPe 77.* 5729 


poszukuję spiski 

gdziekolwiek. Zgłoszenia 
nadsyiać do Adm. „Gońca 
Krak.“ pod „Apteka*. 5743 


Za 5,000.000 Mkp. pragnę na- 

być mniejsze gospodar- 
stwo. E. Kment, Zakopane, 
Krupówki 27. 5674 


ugią rowar damski, Zgło” 
szenia do Adm. „Gońca“ 
5742 


szczong. Zgłoszenia do 
, 


5741 


vintownicą z gwintownika- 
mi m łego kalb.u kupię 


5727 i natychmiast. Oferty z poda- 
¡Diem wymiaru, ilości i Ceny 
do Admin. „Gońca Krak," 


pod „Sznajdyza”. 5815 


542 Fortepian „Bisend» fera“ kró- 


tki, zamien., na dług. hon- 
certuwy równ 64 uudrej iuar- 


rowa dv sprzedania. Adres, ki, ewentualnie kupię, Zzło- 
wskaże Biuro rekiamy „Pra-, szen: 
5737sa*, Karmelicka 16. _ 5634] Admin. „Gonca“. 


do kupna, 


6817 | kowskiego*, 4 


Str, 7 


myśliwski luk koń okryty pianą, leci przez pola 


ugcry i dabrowy, 


„Obok niei Kiza w rynsztunku myśliwskim, zą 
nią pacho:ek e: sokoiem w ręku. 


— Widziałeś go? 


' 


-- Serdeczne wyrazy milości przesyła ci hra- 


bianko, 


-- Kocha mnie, mówisz? 
— Duszą iego dla ciebie plonie. oczarowała 


go twoja uroda. 
— Czeka mnie dziś? 
—- Tək jest!? 


o 


— Zdrowyż jest? Szczesliwy? Wesoły? 
— Gdv dwór po śmierci jego żony zaprzestał 


żałobnych pieśni... 


— Słuchaj! Co to tak huczy w borze? 

—- Zdawało c: sie clfyba pani. 

— Nie nie. Głosy s.yszę, 

—- Tak jest. Rżenie koni dcelatuje. 

—- Jak gdyby moc wojska w tei puszczy się 


kryła... 
— Tam pod lasem... 


— Męża zbrojnego widzę... 
—- Czy movie wznok myli? Czy widzisz hta- 


hianko? 


. 


— fo on! To on! — krzyknęła radośnie Oda, 


— On! 
— Opuśćcie mnie... 


—- Kiza i sokolnik osadzili konie w miejscu. 
Oda iak wicher ku rycerzowi pognala. 
Stał on wsparty na koniu pod lasem jodło- 


wym, 


e ¢ è g e > © A e A P 


Co to? Ten wspaniały rycerz, dumna jakby 
lwia postać... zm.eniony nie do poznania, blady. 
jak trup, jakby nieszczęściem lub choroba zene 


biony, 


Leci Oda do rycerza.. 
— Jesteś kochanie może! 


Strach patrzeć na rycerza. Zęby zaciśnieęta 
włos zmierzwiony, w oczach iskry wściekłości 
i gniewu, ręce zaciśnięte w kułak drżą... 


— Odo. moja Odol! 
— Uspokój się, 


— Jeśli wios z głowy mu spadnie, 
— O pogan ną ci idzie, o Nieborę? 
— O brata mojego! O krew bratnią! O krew 


serdeczną! 
— Uspokój się. 


— Przekleństwo tej krainie. jeśli włos z gło- 


wy mu spadnie, 


— Czekaj, może los się ulituje, 
(Ciąg dalszy nastąpi; 
——o006— 


Młoda, przystojna i bardzo 

majętna idealistka, wła: 
ścicielka kilkunastu wsi, w 
oraku znajomości poszukuje 
tą drogą miodęgo, energicz- 
nego i przystojnego agronoma 
w wieku od 24—32 lat, któ- 
ryby poślubił ją nie dla pie- 
uniędzy, lecz dla jej zalet du- 
szy i zajął się administracyą 
jej dóbr. Zgloszenia nieano- 
nimowe do Aduin. „Gońca 
Krakowskiego* dia „Samo- 
tnej Ireny R.* 5372 


poety przemysiow ec Poay, 
os'udiy od lat kilkunastu 
w Aueryce, lat 35, poszuku- 
je tą drogą dozgonuej towa- 
rzyszki, biednej, lecz niepo- 
sziakowanego charakteru i 
najlepszego seca, młodej i 
średzio inteligentnej. =- Nie- 
anonimowe zgłoszenia © ile 
możności z naiświeższą foto- 
grafą pod adresem: „Adam 
Pochwalski, M,chigan U. S. 
A, Wilsonstreet756/5 a". 5805 


ĄEODY INŻYNIER na wyso- 
UB kiem stanowisku, posia- 
dający 10 tysięzy dolarów 
majątku, a będzjcy beznadziej- 
nym ideaiistą, w braku zna- 
jomości w świecie kobiecym 
poszukuje na tej drodze mło- 
dej vauuy lub wdowy w wit- 
ku od 1, +22 sat, bardzo przy- 
Btojnej, gospodarne: Średnio 
inteligeninuj a miebadałlnej, 
bez pos gu. któraby po bliz- 
szem poznaniu Wzajemnem 
ztehciaią być Jasaym promie- 
niem w eg» dotywhczas szą- 
Term życiu. = lizecz traktuję 
zupein e seryo, Cel ma tyko 
matrymonialny. ~- Zgłoszenia 


brach, pragnie nawiazać wy 
muanę myśli z młodą. przy 
stoimy, bardzo inteligeutną 
d brego serca panną — nal 
chętniej sierotą — ktorab) 
wniosła promień słońca d€ 
jego szarej samotni i wyle 
czyła jeyo chorą duszę. Po 
obopóinem bliższem pozna 
niu, małżeństwo,gclem wspól 
nej wędrowki po  krajnie 
szczęścia. Zgioszenia nieana 
nimowe bez niepotrzebnych 
frazesów do Admn. „„Gońce 
Krak.‘ dla „hr. R. B.“ 580: 


| KOŻNE s 


nieważnia się zgubione tym 

czasowe zaświadczenie de 
mobilizacyjne na nazw:skc 
Antoniego Filipowsl.iego, ur 
1888 r. w Dobczycach pow 
Wieliczka, wystawione prze. 
Wojsk:wy OQuręgowy Zakłac 
Gospudarc'y w nrakuwie. 


powielanie pism pisanych rę 
* cznie i na maszynie ot 
100 kopii w zwyż, baruze 
czysto — jak litografią usku 
tecznium w krótkim czasie 
Zgoszenia przy muje z grze 
czności tirma „Patefon*, ul 
Szewska 22. 5207 


4 kapitafem 11/2 miiłona ma 
rek i współpracą przystą 
pię do aobr<6 proSperującega 
pr ejgsięv.ora wa luo handiu 
z froutuwym lokaiem. Zgło: 
szenia pod .Spólnik* do 
Adimin. „Uońc:*. 5806 


ARMENIĘ ESIĄZKI bełetrysty= 
«zna 1 lęksy.0n na ma: 
Szyuę do pisania w dobrym 
słan'e,.4 madiem, Wiuocznem, 


inogą być na razie unouimo= | pisniem; k iążki są nowe | 
we, da „inżyniera U. 5, A.” | w dużej ilości. Zglosz nia pi: 


a pod „Fortepian“ ao | do Adininistuucyi „Gońca Kra -smune ao Admin. „Gońca* 
5733 | pod szylrą „A. K. j. 74* 


DYE 


Btr. 8. „UONIEGU ANAAUWSKI“ Nr. 300. 


doj 


| +4%9+22000990007020904000003009090000 


VAŽNE dla P. T. Kupców i Kółsk molniczych! | | SMAR 00 WOZOWI 


TOWARY SEZONOWE ZIMOWE: —===© 


chustki, pledv, bielizna, pończochy, skarpetki, kożuchy, spodnice, GG ubrania. — Materye 
zimowe, harchany, flanele, cajgi, piótna kolorowe i białe, — obuwie — skórę na podeszwy 


poleca po cenach PYESE MURTOWNY:„WRZOS” = 54 KAJ WE SOŁY we we or U ; 
ukaz SSE REYTANA REA TICK OE IE ŁO PIESZO CEJ Lenartowicz, Bracia Rylscy i Ska : 

[z TE ma 5 T p A EEE Spółka z ogran. odpow. p 

KAMIENIE ŻÓŁCIOWE GHOLEKINAŻA H. MiEmojewskiego $ W DROHOBYCZU. 5718 ; 


Kamienie schodzą bez bólu. — Ataki w zupełności ustają. 5460 | ©600000200040912060640900909909000099 
Obiaw (początkowej). Ból w bvkach i dołku podsercowym (gdzie schodzą się żebra:. Pobolewania w wątrob e — - —— 
| y Skłonność do obstıukcyi. Uryna ciemna 1 męlna inb też bezbarwna jak woda. Język obłożony. Gorycz 


zmydiony, przedwoiennej jakości, wagonami 
i dełailicznie dostarcza 


i ky DY 1 (podczas atak A da i ARA w i A, Bule i an R KO. PA ka „EJ dZĘ jedwabną oryginalną szwajcarską 
podczas ataków dołku i wątrobie silny ból, który się rozchodzi ku stronie tylnej, w pasie i krzyżu d 

Objawy i sięga aż pu łopatki, wzdącia brzucna, rozsadzanie żeber i parcie na kiszkę stolcową. Brak tchu oraz we wszysjiich Bach 

ból w plecach i kiatce piersiowej w przestrzał . Niekiedy wymioty żółcią, dreszcze, zimne poty, żółtaczka, | P tle wełniane A yk Biuro Techni- 

Bliższych informacyi udziela: Aptekarz-fizyolog H. NIEMOJEWSKI, Nowy Świat 16, m. 17. y czne A. Romer, Kraków, Diuga 71. 


[= OT WAP: SCT" RETRTWWEE as mz AE aimed) 

DI0RPRF RDUWWOBEOWOWEGNWYWEDEPOBDORENOWGOGEGYOOWYGOPYWYOOPONE GOOSOODODÓDE BĘ E A D EA 
ri “a DYREKCYA A SIT Batirg © 
|) VA K ` ' e | SOB ngaa 00 
å ŻE $| PARE at gda nuta] i 2E 
8 W 8 4 AN TLS ŻZaSĘ N 
s s s | -u BAR ZUS e BZ gg be 
: 7 ||„POTĘGA—OSWIĘCIM"F] aż. 72558 = 
$ „POLSKI GLOB“, Tow. Trans.-Handlowe | e MPENIEFZECE 
i A śl a. OSWIĘCIM, MAŁOPOLSKA ECUETEGAC 
t półka Akcyjna 56 I zawiadamia niniejszem, że £ duiem 10 października ŚM ZE 3 E sTE p" 3 -a 
+ przypomina. że z otwarciem sezonu, zaprowadza regularny ruch przesyłek $i b. r. przeniasiono z Oświęcimia do Gentral w Krakowie. 34 z E ŚBYŻZE O S 
$ zbiorowych S Dyrekcyę fabryki, wydziały: sprzedaż, zakup, ekspedy- MEPZ naeyi eń 
a s . A p, p Mo Z sPAd EE =. 
ł między Krakowem — Warszawa, Krakowem — Lwowem, 3 cza, głowna kasa i rekalmacyjny. ME? SZLECTZ RZ 

Warszawą > Lwowem i z powrotem. A H W sprawach więc odnoszących się do wydziałów $Š  % T SJ. BX 
i è powyższych jak sprzedaż maszyn roluiczych, ofert $% O SeS GÓBoŻE w f 
Prawie codziennie wysyła zbiorowe wagony pociągiem ż aa zakupić się mające surowce it. d. należy się jj ZZ osag, 5 R 
; osobowym pod najkorzystniejszymi warunkami $ obecnie zwracać wprost pod adresem: st | O RZECE Dg 
Ei E RE: 
$ Przesyłki odbiera własnymi środkami przewozowyml bezpośrednio po zawiadomieniu. $ POTĘGA S. A. 5866 zg | 3 TES zd SEE. ŻĘ 
$ Uprasza się zaiem P. T. Interesantów zgłaszać swoje przesyłki do Oddziału $ Tow. Polskich fabryk, huty żelazne, Kraków. Basztowa 9 $ NAE 8 BHE >S Ša 
$ z , a Na m... 2 = r D > 
$ Spedycyjnego Adres tel. KAŻ Kraków, — Tal. kac 257, None Sia EC ž 
i- CEJ 
u Ska Ake. ul, Poteckieno 3. Tel, 5g, || SEEZERRERARRENNGNASWAWZNA E 2213 S 
i „POLSKI GLOB", Ska Ako., ul, Potockiego 3. Tel 58, 3 i Jsi Sisiir a 
o ZEK o 
Lm poWOGONNoPESAWACEGAROGEELRCORORYOERROGOROGNENE20<AODGRONEGO0I ELLUL ERA tA A B RY KA DJAMEN TO W Š z ek 3 Ei z DS o 
(en 
ORAINA EAN RDLYGODASO SEA PYDOSZRY DY GODYORALDO DONOSO do rzniącia szkła 5734 88 SESS 4 
a do toczenia szajb WWWW 
Małopolska Spółka poducentów zboża $ | CARBONATY 5zmergiowyen eat. 
Futro meskie 


H. 


SZEFTEL, Warszawa, Graniczna 16. | „ękin) w bardzo dobrym 


GK GL NSE GSA) RAJSESSA | stanie do sprzedania. 
SED 25 oem = 1 domość w kaneelaryi ' 
Towarzystwo Transportowe 


„POLSKI, LLOYD" || _gegecezr_ 


lewskiegu 5. 
5półka Akcyjna 


w Krakowie, ulica Garbarska Nr. 5. — Telefon 384 


Nato 
O 


siana, słomy, ziemniaków, buraków 
pastewnych, owsa i wszelkich gatunków 


Dla Kupców i 
Stełaz niklowany z 4-ma 
szklanemi pułkami do okna 


i 
) zakupuje wagonowo dla dostaw wojskowych “wszelkie ilości f 
Ś 
w% 
$ 


, 


> podaje niniejszem do wiadomości, że Ońdział w Kra- wystawowego długości 150 
ZBO; 5653 kowie przenosi swe blura w plerwszych dniach listo- { | m. wraz z 2-ma bocznemi dłu- 
>! 5 5 5 s = OMD TEA IANO TROAJSENO pada b. r. z lokalu przy ul. Długej L. 82, gości 75 cm. sprzedam w ca- 


łości lub oddzielnie. Wytwór- 
nia ciast „„Wspaniałość”. Ber- 
nadyńska 2. 5 2 5664 


WWE LBKIIYCZNE, 


Gw:.żdzie od 2 do 6“ 


długie, w ładunkach tylko 
cało-wagonowych, 5630 


Cyne angielską, 


do lokalu w Rynku głównym L. 25 
(Pałac „pod Baranami''). 


Mając własne Oddziały we wszystkich większych 
miastach kolski i na Kresach Wschodnich, otworzył 
obecnie Ddaziały: we Lwowle przy ul. Kościuszki L. 22 
i w Baranowiczach przy ul. Hrabiowsziej L. 7. 
Przeprowadza wszelkie czynności wchodzące w za- 
kres spedytorstwa jakoto: transporiowanie ladun- 
ków iądem i wodą w obrębie Rzeczypospolitej i za- 
granicą, ekspedycva, clenie, magazynowanie, ubez: 
pieczenie transportów, warranty, finansowanie za- 


DOM SPEDYCYJNY | KOMISOWY 


; ogg 


Ska z ogr. odp. 5519 


Centrala KRAKÓW, Fioryańska 25, Fel. 2017. 
Oddział we Lwowie, ul. Mochmackiego 6. 


x IE E EEA ESEESE 


GSL GEJE ANLC CEREA SLES 


rig A ; kupów, komis, inkaso. 6711 Pilniki, Płachty 
Zastępstwa we wszystkich pogranicznych i portowych stącyach. S Pe EEE PEE nieprzemakalna da krycia wa- 
— m m w || JONÓW — połeCA za Składu 


Stały ruch zbiorowy: Wiedeń-Kraków i Kraków-l.wów. 


Przewóz mebii patentowanymi wozami meblowymi. 
Oclenia. — Składy towarowe i piwnice tranzytowe. 


BIURO TECHNICZNE 


Dolegława de DAHLRE 


W KnAKOWIE, ul. Siemiradz- 
kiego 35. — feiefon 2180. 


ZBOŻA oraz ZIEMNIAKI 


Maszyny i narzędzia rolnicze 
"4. dostarcza wagonowo 2672 


pf LIMEX" ? Polski Zwlązek FARBA ROUACYJNA 
E. .. k b 
39 : : hand low y SĘ 2a HD O ahajenślia 
Centrala: LWÓW, piac Maryacki 5. Tel. 293. | Reo za kilo aA 


opakowania franko Łódź wy‘ 


Adres telegraficzny: „POLIMEX, LWÓW. yia za zaliczemem o 


Zjedngc CO wsi dwsat Uk ERA BEPTPTYFPPOPYPOWWA || zato a 5403 


£s 
SPOŁKA AKCYJNA W KRAKOWIE Że względów walutowych „Robur 

À : oisko — beigljski 

zawiadamia, że oryginalne sztuki akcyl wszystkich emisyi wy dawane będą jest obecnie najtańszą W iandlowo - DTL SION 
w Banku Małopziskim w Krakowie za przediożeniem kwitów tymczaso- ` atz lna Sia dć piGANIA nik, Krala Brókstli 
wych od dnia 15-go października do dnia 15-go listopada b. r. piarwszorzę maşzy | pis przyjmiuje zlecenia pd 
Sztuki nie podjęte w tym terminie będzie można w późniejszym SA. I D: e $ do Belgii i gang oneei 

ini i iebior ; AFE B p interesa w Belgi, Zgłosze 
terminie podjąć w biurach przedsiębiorstwa T FEL E Kraków, Karmelicka 48, 572 
Posiadacze kwitów tymczasowych w Warszawie, Lwowie, Łodzi, sk | | G 4 — 

Tarnowie, Rzeszowie, Zakopanem i Bielsku mogą poświaaczenia tymcza- LL 8 m” Do sprzadania 

sowe celem wymiany składać w tamte;szych f:liaci Banku Malopo:skiego. Generalna reprezentacya: 3722 MŁYN PARI WY 

A éni ; . i i i s najbliższej okolicy KIS 
Równocześnie wypłacać „się bzdzie dywidendę " zam EHRLICH, Lwów, Słowackiego 4 paajbiiżczcje o wadionoś 
za kupony z I. Il. i Ill. emisyi. S7U4 Zasięnca na Kraków poszukiwany. orze grzeczność w ak $ 
$ G È ADA. oko ous Sportowego? ; k 

ORAN PTA E E ihid Aidee DEM | Ziolo a nm 


Wydawca: W zastępstwie Spółki Wydawniczej „Goniec Krakowski”, Sp. z 0. o.: Maryan Fontana. Redaktor odpow.: Ludwik urcnu5* 
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